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K ra k ó w  13 stycznia.
Na zgromadzeniu wyborców lwowskich, 

które się odbyło w bieżącym tygodniu dały 
się słyszeć oskarżenia i tłumaczenia odno­
szące się jeszcze do milczenia delegacyi 
polskiej, podczas rozpraw nad kwestyą 
wschodnią w Radzie państwa. Nie przeko­
nani motywami posłów lwowskich w obro­
nie tej taktyki, musimy raz jeszcze powró­
cić do tego smutnego epizodu parlamentar­
nego, aby nie mniemano, że oświadczyliśmy 
się przeciw m ilczeniu z tych  sam ych pow o­
dów, z jakiemi opozycya wyborców lwow­
skich wystąpiła.

N ie lubimy spóźnionych rekrymmacyj, 
ale rozważanie popełnionych błędów jest 
jednym z obowiązków publicystyki, zwła­
szcza jeśli położenie się nie zmieniło, tylko 
jedna sposobność minęła niezużytkowana.

Chwila była ważną, w przekonaniu na- 
szem historycznej niemal doniosłości. Spra­
wa wschodnia wytoczona w parlamencie 
austryackim to punkt rozstajny dla ludów 
w skład monarchii wchodzących. Krzyżo­
wały aię też drogi, a jedna bardziej prze­
paścista niż druga, bo wszystkie zapozna­
wały właściwe stanowisko Austryi w kwe- 
styi wschodniej i dla nienawiści szczepo­
wych lub dla sympatyi plemiennych zapo­
minały o tej wspólnej podstaw ie, o jaką 
wobec groźnych zawikłań zewnętrznych, 
wobec niebezpiecznego położenia między 
dwoma aglomeratami stanowić mogło tylko 
poparcie powagi i całości monarchii. Czy 
myśmy się mieli przyłączyć do jednego z 
tych kierunków, które w kwestyi wscho­
dniej odrębne dla każdego stronnictwa i ka­
żdej narodowości wskazywało tory? Czy­
śmy mieli rzucić rękawicę Słowiańszczyznie, 
wyrzec się wspólności ze sprawą niepodle­
głości i wiary chrześciańskiej, jedynie przez 
nienawiść do Rosyi, jak to czynią W ęgrzy 
i Niemcy? Nie, my najbardziej krzywdze­
ni i najsrożej uciśnieni winniśmy byli oka­
zać, że nie jesteśmy obojętni na niczyją 
krzywdę lub ucisk skądko lw iek  on pocho­
dzi Czyśmy znów mieli się przerzucić w 
prąd słowiański, który dziś wypływa z Mo­
skwy i do Moskwy wiedzie?

Nie, stokroć nie; zadaniem delegacyi pol­
skiej w Wiedniu było wskazać, że nic nie 
mamy wspólnego z tymi dwoma kierunka­
mi, z których jeden opiera się na niena­
wiści, drugi na złudzeniach. Co więcej, de- 
legacya winna była jasnem i stanowczem 
oświadczeniem zamknąć drogę nieuprawnio 
nym, aby w imieniu Polski w kraju lub za­
granicą nie występowali w jednym lub w 
drugim z tych kierunków/ jak się to nie­
stety objawiło na emigracyi i w Warsza­
wie niebawem po tem, a może pośrednio i

e s f ś ć  t t te r a o k o -a r ty s ty

Dli TTPT l CZAS&W MOŁAJOlSffl.
( P u n i n  i B a b u r i n . )

P O W IE Ś Ć

/ . Turgieniewa.
(Spisana z opowiadania Piotra Piotrowicza B.)

(Ciąg dalszy).
Nielekko mi było na sercu i nazajutrz, gdym szedł 

do moich biednych znajomych. Miałem nadzieję ta 
jemną (taka to już słabość ludzka —  spodziewać się, 
czego życzymy) miałem nadzieję niezastać ich w do­
mu, alem się znowu zawiódł. Byli w domu obadwaj— 
i Punin i Baburin. Zmiany, które zaszły w ich do­
mu i z nimi, musiałyby każdego uderzyć, tak były 
rażące. Punin pożółkł i schudł do niepoznania. A gdzież 
się podziało jego gawędziarstwo ochocze?.. Mówił 
rozwlekle, apatycznie, ciągle jednym, niskim i niby 
omdlałym głosem . . .  i cała jego postać osowiałą by­
ła i półmartwą. Baburin przeciwnie skurczył się ja ­
koś i zczerniał. Nieochoczy do rozmowy i dawniej, 
teraz zaledwie wydawał oderwane jakieś, monosyla­
bowe dźwięki, a wyraz surowości skamieniałej rzekłbyś, 
że wyrył się na jego twarzy na wieki, jak na obli­
czu umarłego z przekleństwem na ustach.

Czułem, że milczeć niepodobna był o . . .  lecz cóż 
im miałem powiedzieć? Zacząłem od tego, żem sze­
pnął Puninowi, iż nic się niezdołalem dowiedzieć i 
radzę, aby niełudzili się żadną nadzieją.

Punin spojrzał na mnie swojemi opuchłemi i czer- 
wonemi oczkam i... (z całej twarzy tylko w samych 
oczach pozostała mu krew: nigdzie jej więcej nie­
syto ani śladu) Bpojrzał — wymruczał coś niewyra- 
• T  t ° j 8zei! na stronę, suwając nogami. Baburin 
jednak dorozumiał się zapewne przedmiotu moich 
szeptów z Puainem, bo> otworzywszy swe zaciśnięte, 
rzekłbyś, ze sklejone wargi, wypowiedział powolnym, 
suchym, niby drewnianym głosem następującą urzę­
dową apostrofę do mnie:

Szanowny panie! Od czasu, gdyśmy mieli za­
szczyt oglądać pana u siebie po raz ostatni, zaszły

w skutek tego niefortunnego m t o m a j e -  
dynej swobodnej reprezentacji, _ której sio 
wo ma rozgłos europejski i ważność leg

11°C zy^w ięc1̂ elegacya nasza tem zbłądziła 
i jak zarzucają politycy i mówcy lw ow scy, 
że niewystąpiła z szeregiem skaig na Ko 
sye i na ucisk jej rządów, że me poruszy­
ła całej sprawy polskiej? Wystąpienie po­
dobne w obecnem położeniu byłoby więcej 
niż lekkomyślnością, równałoby się w za­
kresie parlamentarnym o w y m  nieszczęsnym  
noryw om  w najniew łaściw szej podejm ow a­
nym chwili i wbrew wszelkiej możebności, 
a więc zawsze zgubnym, zawsze wpycha­
jącym w coraz głębszą przepaść.

Nie o podniesienie kwestyi polskiej cho­
dziło, bo ja  mieli wnet p o ru s z y ć  w złowro­
gich zamiarach prowokatorowie berlińscy 
ale o naznaczenie stanowiska polskiego 
wobec monarchii i wobec ewentualności 
kwestyi wschodniej; nie o wybór między 
krzyżującemi się dążnościami panslawizmu 
i turkofilizmu, ale o stwierdzenie, że me 
opuszczamy i nie zejdziemy z tego toru, 
ńa jaki od lat kilkunastu wstąpiliśmy w 
skutek głębokiego poczucia patrystycznego, 
który po raz pierwszy spotkał się ze zdro­
wym zmysłem politycznym i znalazł, choć 
dla jednej części narodu realną podstawę. 
Zatknął kraj nasz ten sztandar polityki 
polsko-austryackiej nie tylko ze w zg ę 
utylitaryzmu, ale jak gdyby w przeczuciu 
wypadków i groźnych zawikłań, które dziś 
zdaja się nadciągać. Kiedy chwila ta na 
deszła, delegacya nasza milczała, kierując
się tem mniemaniem wypowiedzianem świe­
żo przez jednego z posłów lwowskie , 
zbyteczna ponawiać oświadczenia, któ y 
lokrotnie powtarzał sejm. Objaw lojalności 
w zwykłem położeniu byłby zbyteczny, ale 
tu wobec wypadków poruszających wszy- 
stkiemi ludami wschodniej Europy, należa­
ło wskazać, że Polacy nie zmieniają sta­
nowiska, że trzymają się ostatniego pun 
o p a rc ia , kiedy im miejsca odmawiają, ci eo 
d ą ż ą  do  p rz e o b ra ż e n ia  k a r ty  E u ro p y .  NHe 
wystarcza w takich razach sentencya gut 
tacet consentire videtur, bo na cóż mieliśmy 
sie zgadzać: czy na ciasną politykę wier- 
nokonstytucyonistów niemieckich, którzy 
wytoczyli całą kwestyą Mla skompromito­
wania monarchii, czy na bardziej jeszcze  
zaślepioną politykę węgierską? ?Illcze"ł®’ 
które miało być dowodem ufności dla mo­
narchii, było wnet poczytane za tajenie za­
miarów. Zaraz też podniosła się msynua- 
cya, że Polacy milczą, bo knują intrygi za­
graniczne czy spiski wewnętrzne. Kiedy 
reprezentacya nasza zamilkła w tak stano­
wczej chwili, inni mieli się odezwać w przy 
puszczeniu, że nie skrzyżują się ze s ano

wiskiem naszego kraju, zwracają w wręcz 
przeciwną stronę oświadczenia ufności i na­
dziei. ,

Inną jeszcze d o n io s ło ść  miałoby odpowie­
dnie przemówienie delegacyi polskiej, choć­
by tylko ograniczyło się na zatwierdzeniu 
i tego, co sejm galicyjski wypowiedział kił- 
1 kakrotnie. Największem niebezpieczeństwem
obecnego położenia dla nas są zmiany 
rvtoryalne w skutek systemu rekompensat. 
Oświadczenie naszej delegacyi nie przesą­
dzające kierunku polityki austryackiej, ale 
tylko jej terytoryalną niezmienność, i że 
tak powiemy niezamienność, jako główną 
zasadę naznaczające, stanowiłoby za ważny 
precedens, i jak  już powiedziano w na­
szym dzienniku za argument, któryby móg 
służyć w danym razie w akcie dyplomaty 
cznym osłaniającym kraj nasz. W szcze 
«rółv położenia i polityki państwa delega- 
cva nie miała potrzeby się zapuszczać, na 
zasadzie niekompetencyi parlamentu do roz­
bioru kwestyi dyplomatycznych, zwłaszcza 
bieżących.

Wyjaśniamy ponownie te powody. Ula 
których uważaliśmy milczenie za błąd lubo 
mniejszy, niżliby nim być “ °S to 
we odezwanie s i ę , a czynimy to jedyne  
ze względu, że w położeniu ogólnem me 
zaszła odtąd stanowcza zmiana.

Monarchia znajduje się w warunkach mo 
że nieco swobodniejszych, !®°z st*n 
styi nie zmienił się. Sposobność, z której
nie uznała za właściwe 5l* * £
cva może jeszcze się nadażyć. Gdyby czci 

„atetaienie do w y m ie r n a  a tych za- 
rzutów jakie czyniono na zebraniu 
wskiem naprawa błędu byłaby gorszą niż 
on sam Wbrew bowiem twierdzeniom mó­
wców lwowskich, jedynie dyplomatyczny 
zmysł w połączeniu z godnością naród 
może wskazać właściwą miarę w wystą­
pieniu które byłoby mepolitycznem i arey 
aiebezpieoznem, gdyby było p o ^ m e m  
kwestyi polskiej, a statoby się pełnem zna 
czenia i doniosłości, gdyby tylko ogram- 
czyło się na oznaczeniu stanowiska, jakie 
go Polacy w Galicyi nieopuszczą, jako je ­
dynie zgodne z interesem naro u.

na to abv zamieszać, podkopać i zburzyć wszelki po­
rządek w tej szkole. Ogłoszenie tego rodzaju rażące 
przestąpieniem wszelkich i arm przyzwoitości,lekce­
ważące pojęcia pedagogiczne o władzy szkolnej i pod- wazące pojęć i b obabć wszelki zaród

ssffi SSW Trpia«,iad * n,nj,"“h□^doświadczonych, bo młodocianych.

£ £ •  daty 15ga atycznią, ^

e3t  postępkiem dopełniającym miary złego. Reda 
p  j n:łrQ« uodpisana na Piśmie, o tn a rtem , 

cya „Poradnika zmysłem publiczno-
meporachowała ę f odepcbn\e wystąpienia

t a k i e ż  myli się także mocno wypisując twierdzenia, 
ii  krzywdwice jój zdania cała bez wyjątku prasa 
krajowa podziela.

W i e d e ń  12 stycznia.

In  I Zamierzona podróS wspólnego m inistra ftarbn
bar Hoffmanna do W  dozna z » ło b  « 
iet?o choroby. Jeżeliby ta dłużej trwać m iała, wów 

M i,r Andrassv przybędzie na krótki czas do Wie-

że odpowiedź rządu austryackiego na memoryał g.

£  S £ ) S n i .  istniej., atoli rzr^i .M ty n c ta - M ' g *  
jeszcze o nim zawiadomiony na drodze "««dowej, 
tak, iż nie był jeszcze w możności objawić o nim

18W\y tutejszych kołach dyplomatycznych wielką przy- 
kładaia wage do coraz więcej zaostrzającego sięi zaj­
ś c ia m ie S f  Turcją a Komunią, do ustąpienia S tar-
™  r S  netn Ł d s k i o g .  i do w azyaltah z a #  
„  B n to o o z c i., wiekazff n a .o t  m t do obrad tonfe 

.rencyi. I  rzeczywiście na sprawy te baczną nal y 
4  / i r /  h ł J f H*  zwracać uwagę, bardzo bowiem być może, że lawina 

J L O W S S r O T O B N C Y A  „ C Z A S U | 3 aia z g j  strony najpierwej się ruszy.

W i e d e ń  12 stycznia.

Daliśmy dowód wyrozumiałości zamieszczając w

i s s ’s s s s f e
^ A td T n o ia w ia  się właśnie w „Poradniku Przemy- 
słowo-rolniczym« artykuł pod nazwą: H m o  otwarty  

T V  „ ministra oświecenia Dra Stremayera, k io  
rego "tmi, treść i sposób ogłoszenia wymierzone są

(R) Gdyby konfereneya stambulska składak się 
z samych komików teatralnych, nie mogłaby 
hawie i śmieszyć publiczności. Każde posiedzenie 
konfereucyi uchodzi za ostatnie, k a ż d a  propozycja 
mocą stw za ostatnie słowo. Nikt atoli seryo me 
Serze całej tej konferencji, a w s z y s c y  pytają się 
czy Rosya wojskowo i politycznie będzie w stame 
wojnę prowadzić. Jak dalece czują w Rosyi upoko- 
n S  (akieby dla państwa tego pociągnęło za sobą
pokojowe załatwienie sprawy wschodniej dowodzi od 
Dowiedź pew nego znakom itego dyplom aty yj 
K  który na pytanie, czy spodziewa się pokoju, o 
świadczył: „ Je  su is Russe, j e  ™ose pas e*Pe™r 6
m a in t ie n  d e  l a  P a i x “ . Jak wiadomo ostataia d ^ c ^

t S S f ' S ' S c i d  r.g .dko".
stanowisko Wszyscy europejscy mężowie stanu do 
t i i  dnia łamią sobie głowę nad tem, co uczynń! zamie­
rza ks. Bismark w sprawie wschodniej. Któż zdoła o 
trzeć zamiarów kanclerza niemieckiego — wyraził s.ę 
ktoś rozpaczliwie; w głowie ks. Bismarka pali się cią„l , 
ale n T K . “ Mówią, że ostatniemi dopiero dniami 
nastąpił zwrot niewątpliwy ze strony Niemiec, które 
określiły prawdziwe swe stanowisko, przychylne - 
s , r  Może ks. Bismark dopiął już po części celu 
swego może już udało się powaśmć Austryę z Ro 
sva W chwili, gdy Rosya wiedzieć będzie, że może 
Ł  na Niemcy, nic nie zdoła powstrzymać wojny 

I Turcva. Co sie tyczy Anglii, nie zgotuje ona Ro- 
svi najmniejszych trudności, dopóki Rosya nie za­
grozi interesów monarchii Habsburgów. Jeżeli kon- 
ferencva rozbije się, możecie być pewni, to wraz z in­
nymi ambasadorami także hr. żichy 
Postanowienia gabinetu austryackiego w tej mierze 
dobrze są znane rządowi tureckiemu.

Mnożą s:ę demonstracje w Austryi to turko — 
to slavo -  to russofilskie. Truano rozstrzygnąć 
które z nieb są bardziej obmierzłe, czy hymny na 
cześć wodzów tureckich, czy też na cześc Czernaj^- 
wa? Ciągłe przejażdżki zresztą tego nieszczęśliwego
w o d z a  rosyjsko-serbskiego po miastach anstryackich
zdolne budzić podejrzenia.

W sprawie bankowej nic nowego. Rządy

w a T S c r s i ę ^ z y s t k r “ o o tej kwestyi donieść 
można. _______

P a r y ż  9 Btycznia..

fB) Zaledwie parlament zakończył swoją sesyę 
nadzwyczajną a oto dziś znowu rozpoczyna się jego 
sesya zwyczajna. W krótkim przeciągu czasu, jaki 
d l  ” S.JC rozdziela, n i m
noworocznym przyjęciom i b^ .
znaleść jakiś fakt do zanotowania Ceremcnmł przy 
jęć u prezydenta Rzpltej i prezesów Izb obu w nie 
zmiennej corocznie odbywa się formie i więcej też 
zwrócono uwagi na przyjęcie u prezesa gab’netu T®' 
prezentantów różnych admmistracyj zawisłych od m i­
nisterstwa spraw wewnętrznych. Zaznaczono szczegól­
niej przemówienie Simona do ohcerów gwardyi pary­
skiej niegdyś municypalną, dziś republikańską zwanej, 
aw  którem to przemówieniu były leader opozycji »  
Cesarstwa, zwrócił się do armii całej, pragnąc ją  za­
pewnić o uczuciach gorącej troskhwośoo . jakie d a 
niei żvwi. Po tem zadośćuczynieniu niepokojom, jakie 
bonapartyści zwłaszcza starają się rozsiewać w aram , 
do władzy ilekroć dostaje się jeden z członków daw 
nieiszei opozycyi — Simon dał inne zadośćuczynienie 
republikanom, odejmując piastowane dotąd z ramie­
nia Buffeta posady ośmiu prefektom większości re­
publikańskiej niemiłym. Nie sądzę, aby “ ^ ^ 6 *  
waszych interesowały tutaj nazwiska ofiar gabineto­
wej zmiany. Tu nawet w Paryżu nazwiska interesu­
jącymi są tylko dla politycznych kółek - -  opinia pu­
bliczna żąda tylko ilości i sądzi o sile x energii ga­
binetu podług liczby prefektów z posad swych odwo­
łanych. Liczba ta  ośmiu prefektów wydała się więc 
tak  słabą, tak nieprzemawiającą na korzyść gabine 
tu, iż Ślecie, w którym prezes gabinetu nie P o s t a ł  
jeszcze podobno piastować godności współ-dyrektora, 
widział się w konieczności uspokojenia obaw zapew­
niając, że to tylko początek i że prezes gabinetu 
przygotowuje dalszy a nieustający ciąg zmian celem 
zupilnego oczyszczenia z nieprzyjaznych republice ty ­
molów  administracyjnego personalu, oświadczenie to 
Siecią odwróciło uwagę rd  krytyk jakich A e p u ^ -  
nue franęaise  Gambetty me szczędzi nowemu gabi 
netowi i dziennikarze zwrócili się do polemiki bądź 
o potrzebę lub treść orędzia marszałkowskiego przy 
otwarciu sesyi zwyczajnej, bądź o potrzebę odroczenia

’ t S r J  S  t J t r S ^ o n . ,  ił  po d ,-
k l a r a c y i  odczytanej w Izbach przez prezesa gabinetu 
p r z y  objęciu tych obowiązków, orędzie m arszałka 
byłoby zbytecznem, gdyż byćby mogło tylko drugą

w naszym domu pewne, niezbyt przyjemne zmiany: 
wychowanica nasza, Muza
nieznajdując właściwem p r z e b y w a ć  dłużej u nas, po
stanowiła nas opuścić, o czera też i . . .  • •
wiadomiła. Niemając żadnego prawa stawiania |ej 
jakichkolwiek przeszkód, uchwaliliśmy _ 0l anki 
tamować w niczem wolnej woli naszej 
Życzymy jej, aby b y ła .. .  szczęśliw ą... (dodał, wat
2 J 7 Ł K  w k S n Ł . . . )  p."»
n^zejm iei, aby na przy.rf.Sd .0 tej “ j
czyi zupełni, mpominad, ponieważ 
mierze rozmowy uważamy za niepotrzebne,

P r ,fotóż i ten, tak samo jak Tarchow, zabrania mi 
mówić o M u z i e p o m y ś l a ł e m  so b ie ... I  niemó- 
głem nie podziwiać w duchu tego człowieka, k 
mu w chwili boleści dojmującej mewydarE się z pier­
si ani jedno słowo goryczy, ani jeden dźwięk wyrzu­
tu lub skargi, nic słowem, oprócz zu^“ego °bjawu 
woli, obleczonege w  sztywną, konwencyonalną fo 
m e ' A Drzecież ten człowiek cierpiał, cierpiał głę 
joko: dość było spojrzeć nań, aby przeświadczyć się

° t6Nieńapróżno ten Baburin takim jest wielbicielem
Zenona* pomyślałem so b ie ...
dzieć mu parę słów o zasługach tego wielkiego mędr
ca, lecz język mi jakoś odmówił posłuszeństw a...

1 w S r o p n t ó i e m  ich.. Przy p n ^ n i n  z .
ani Punin ani Baburin niepowiedzieli mi ,,do wi^ 
dzenia,“ przeciwnie -  obadwaj jednym głosem rze 
kii- żegnam pana!u Pumn nawet zwrócił nn pozy 
czony” mu przed kilką dniami tom »Te!e^ ^ u’ b“ A ' 
wiący sm utnie: „to mi już teraz mebędzie potrzebne.

r  “SC
“SSi! iZ«i ̂ rr(rz”Srf*pS-(woźnica) snać w i e i k i e e g a n t b o r y  at sa

" 'i 5 ^ f t a  C a u s tw U z  sto w eg o  jedwabiu) ko- mitną, żółtą kanauszową v | lonem i pawiem
szulę i nizki pilśniowy P~ B dziewczę miesz-
piórkiem. Obok jemszczy q możoa było
czańskiego lub; kupieck g ^ . ^  gobie jaskrawąińskiego lub kupiec^ % em ^  gobie ja8krawą 
wnosić ze stroju, imało . kacawajkę (ka-

W  tydzień potem miałem dziwne spotkanie. Wio 
sna w owym roku nastąpiła wcześnie i rozwijała się 
dziwnie medko W  końcu kwietnia upał dochodził 
do ośmnastu stopni. Drzewa zaczynały ^ P a ®yczie_ 
młodziutkie, woniejące p ą c z k ^  trawka i zioł y 
rały  uparcie ku słońcu z pulchnej i wfigotnej ziemi. 
Naiałem  sobie w maneźu wierzchowca i wybrałem

r Ś S p o t o b m t k l d ' ' f S
p L  parę drf.r.Wch c r S c n .-

le «  otoyJganyob biotem po

c.& ZŁł

f t ' t a m o "  m W ogo m t

s™i

Tarchow przebrany za jemszczyKa
któżby, jeśli nie Muza lecz w tej2e

T,SSFńSŁf-
wierzchowca, nieszczę maneżowy drygant,
nieszczęściem był t  y j eneralskiej“, to
znałogowany do tak zwą | « 3 więcej parady

5 f  a ffS S S J U j b. §1 p= i m ^  JH 5

pogoniąema cQ __ pomyśiałe
moi mili!.. Używajcie świata.

cisnąłem zęby ze złością, jak gdyby ich wesołość by­
ła  osobistem ubliżeniem dla mnie. . .

Trzeba wiedzieć, żo Tarchowa m e widziałem już 
od tygodnia, chociaż kilka razy zachodziłem do mer 
a o Nie bvło go zawsze w domu. Czy to prayp 
bvł tylko9 czy też dopomagano losowi? nie wi^m.

Baborino i P u l o .  » .  “ Se "d d “
kn alem do nich nie chodził zupełnie. . i

Przejażdżka ta stała mi się pamiętną jeszcze i z 
teeo względu, żem się na niej przeziębił. Chociaż 
było prawie gorąco, lecz powiewał wietrzyk, jsk  to 
bywa na wiosnę, dość przenikający, zaszkodził mi 
więc. Może też przyczyniły się do t e g o  znużenie i 
irvtacya spowodowane nadaremną pogonią. Dość, że 
S U  nieberpiecznie, . .M e i ; -  
wviechaliśmy z babunią na wieś „na zieloną paszę , 
iak się doktór wyrażał. W  Moskwie bardzo długo me 
byłem potem, bo po wakacyach przeniosłem się na 
uniwersytet petersburski.

(Dalszy ciąg nastąpi).

bawcie się sobie, 
I  dziwna rzecz: za-

P ie lg rzy m  n a  W a w elu .

Uniesion prądem burzy i powodzi 
Pełen ufności i młodzieńczej wiary 
Losy me kruchej powierzyłem todzi,
Wszedłem doń młody -  a wychodzę stary. 
Strudzony pielgrzym, po l^ach  tak wielu 
Zroszony łzami, staję na Wawelu.

Z kwiecistych gajów, na Auzońskiej ziemi,
Z Alpejskich wyżyn —  zkąd bliżej do Boga,
Jam ciebie szukał i zmysły wszystkiemi
Pragnął w tę s k n o c ie  — o ! moja uboga
Kolebko szczęścia! i o każdej dobie.
Marzył na jawie -  w nocy śnił o Tobie.

I  nie daremnie -  jakżesz to rozkosznie 
Pachnie mi jabłoń, z dziewiczym rumieńcem;
Czuie iak oddech w piersi mojej rośnie,
Pod tchnieniem wzgórz tych co zasiadły wieńcem,j 
Od tych błoń Woli, kwieciem haftowanych 
I  od tych w dali —  mogił ukochanych.

Jakżeż czarowne te odwieczne mury,
Z a c h o d n i e  słońce opasuje wstęgą,
N a d  s z k a r ł a t  wschodu — nad Tyru purpury,
Bo też już barwne pamiątek potęgą.
A słońcu, jakże wspaniale przyświeca 
Swym złotym blaskiem Zygmuntów kaplica.

Zagasło —  czemuż, gdy w ciemnościach stoję, 
Znów bladem widmem ducha mego trwożę;
Czy o me losy? —  czy o s z c z ę ś c i e  moje ?
Jam szczęścia nie znał —  smutno mi mój Boże,
Że tak dni moje bez echa przebrzmiały,
Jak M a ry a c k ie j  w ie ż y  te j  h e jn a ły .

W m ło d o ś c i  l a t a c h  —  w  d n ia c h  m o ic h  s ło n e c z n y c h ,
Jam tutaj żegnał, przyjacioły moje;
Gdzież są i ilu tych moich serdecznych 
Gdy tu spłakany i samotny stoję (
I  m n ie  j u ż  p o r a  s p o c z ą ć  m ię d z y  n i e m i ,
Tęskno mi bez nich -  ciężko mi na ziemi.

Gdy zasnę —  krzyża nie kładźcie w me dłonie, 
Bo ja krzyż Pański dźwigałem od młodu.
P o łó ż c ie  r a c z e j  n a  m e m  z im n e m  ł o n i e ,
Jaką pamiątkę, z piastowego grodu;
G d y  n a  m e m  s e rc u  S tw ó rc a  ją  z o b a c z y  
W s z y s tk i e  m e  g r z e c h y  z m a ż e  i  p r z e b a c z y .

A tak uścielcie me łoże kamienne,
Bym w ie c z n ie  p a t r z a ł  k u  t e j  n i e b a  s t r o m e ,
Zkąd słońce wstaje -  zkąd wiatry wiosenne 
Niosą, lak naszych — naszych lasów wonie,
Zkad dolatuje dźwięk rodzinnej mowy,
I  ś p ie w  s k o w ro n k a  i  d z w o n  Z y g m u n to w y .

•Rn t v  Z y g m u n c ie  na tw e j  w ie ż y  s ta r e j  
D rz e m ie s z  —  lecz znam j a  tw e g o  s e r c a  g ło s y ;  
P o c z y n a s z  hymnem nadziei i w ia r y ,
Potem modlitwą wznosisz się w niebiosy,
A drżąc domawiasz grobom pieśń miłości. 
Wymódlże miłość i dla moich kości.

10 listopada 1876 roku.
J .  N. J a ś k o w s k i .
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CZAS z Niedzieli 14 Stycznia 1877.

nas na większą uwagę, 
odnośny z wspomnianego

oświadozenia Simonowskiego, a m anńlek m o b K r i 7 r P , niKOW .!a“ wei7 - w «kntkn listu:
S j J  _ :?*  zadośćuczynienia parlamentarnym została w r. 1861 P m b J ły T s z c z f  ’w C r i  *7*™  " T ?  P<̂ ° ’ pisze koresPondent, dochodzą
S n i  “  !P-rze.cm.lł S1« wypowiedzianemu przez I pułki pieszei gw a^dviN r I  “ ! / i f f  L T lk,e wiadomości, tak nieregularnie i leniw

nas tn
c im - np„„ “*v "jF-"*™zianemu przez pułki pieszej ewardń Nr 3 i n „ 7 w " Ja wpx H W8Z81K1(9 wiadonaoflci, tak nieregularnie i leniwo przy-

toomS, aby byl rtan ież  golowym do Tnodowom 2  ! 3  L “ f " ? ’ ,?alki piechot, lm io.ej 
w osobistem orędziu p o p S T z r s L r n n T k S  2 W .  gT«dyi i

1 „ k n /w i ffloźną, iż dziś dopiero przystępuję do sprosto- 
i 4 ułanów. ułan(5w | wiadomości, rozsiewanych o Polakachm * » m --------- w,i *vum*vh huj v a uianauii

„jr.-. * ------ — u™“‘» ” ułiuiu razie djio naj-i Po woinie 1 8 6 6  „flo”ianiiA „„„„ : ,  . „ |W  iurcyi przez niektóre dzienniki zachodnie Głównie
polityczmejszem, i na takowe się zgodzono. pruskiei lfi m  zwiększenie armii dzienniki niemieckie rozsiewają fałsze o Polakach
. ,? zl810J3Ze P«eto posiedzenie Izby zaimowaó może K S ? *  J £  p i cW N r  73-88) i 16 puł- w Turcji i w d a n ia  ich Z L  . J J ™
Łyiao z powodu ob.oru prezesów i biór Izb obu. ułanów 13 liii w  L » ;  « • , ,13_16> I wschodniej, w którym żadnego udziału dotąd nie

y s - i d s  “  w t « ;
nie m a dż7 d n t°n ni CtWami T  pr^ dzie' Izba “ iź̂ za" niemieckiego7  które 'twmyTy T f  nowych Z ]ak’Ch powodów 1 cui *°no to się dzieje, nie

5 * 3  . i , ? 7 ” t “ ° ^

Wreszcie po zawarciu pokojH 1871Walka jest zapowiedzianą w Izbie niższej dopiero 
przy wyborze komisyi szczególnej dla zbadania pre- 
liminarza rządowego budżetu na r. 1878. Pytanie tu 
zachodzi, czy komisja ta znów będzie 
przy budżetowej dyktaturze Gambetty 
przeciwnie powstanie komisya ministeryalna 
wierzyć można pogłoskom tajemniczo roz 
się pośród dziennikarzy — sam Gambetta 
pragnienie usunięcia 
towych, z obawy 

poniósł przy

, . -. , , - Corresp. Przypominam, co pisała
lnie tak dawno o jakichś emisaryuszach, objeżdżają-

" I CVCI1 sandznh nnrvanAMAlok;  • •

m e l ™  S 3 E * .  ” Ł  t y  pra' "  , . chfa"  “ •  W P -H m *  konie. Dopiero po . .p .™ .-
d r t tT  J 5 u T * Z r I K S „ d d ™ ' i L S T :  r  ?■ kr l" i‘" ' a> is  " ig,lr “  b>" Ń o L .
wsDÓlne nronr>7vpva f m : r> y .na I *e memial żadnych bliższych stosunków ani w Ab*
t e Pr ó w n f n S Cye Eur° f y’ w. ^Wrych i Rosya mia-1duł-Kerimem baszą i nie bawił się nigdy z opera- 
prywatne z Ro8va’? aTnt P/ r° lUI/ ieWanie si  ̂ cye finai>sowe z pieniędzmi „komitetu słowiańskie-

• " ' • " t l f .  °d«3pffi od W ,  ™ i . „  p r .e k o o , , , . ,  si5,
C f i t t l d S S  r d!y T7 CJł -* r . h  ^ * -  "’* Ł “  £ 5 T S 2

Oświadczają jednak dalei S t Piet Wied ^ .T ’1611,' | 7 U. skaza* npewnego obywatela szerokiej słowiań- 
* *  ? oZ - i  n i.pr.y .w .,1 .

ogień?" 
e pogło-• • • . .  ̂ O i %f — p “*• 7* ̂  ma it mu

nra«B t'nm no' ‘ r r r "  " ° ”ie^ P^rwotnie przez I zachowanie się na ulicy, na   10 koDieiefc fearv

drngioj elronj: d2i ,° n „ T ta ° b » S m  " o t e ^ a l ” , S '? ” “ 9 '™ ’domośó z Kftnqt»nfw™7 1 ef . vvm- zony Dyl Kosyanmern.
on^ając M dhata nasze w va^ numstrowie tureccy, -  W Kijowskim banku handlowym, należącym do 
radzerna - T \ ap6M prywatneJ’ kradziono, jak dono’si Gotol, 900
reprezentantów innych ioćarL  Podobn^zamilr ~  Ł l 7  ?otó™k\  p °dcjrzywają, że kradzieży do- 
zdaniem rzeczonego dziennika -  jest co naimnie, Czyh' że było to wedłuS. armia pru- cych sandżak  adryanopolski celem namawiania i

gwardyi pieszej, 156 pułków śniło nie śni. Ciekawa rzecz,

Dzięki dawniejszym swym zapewnieniom zaprowa­
dzenia radykalnych reform budżetowych, byłbyi */------«r »wAuiłu uuu/junywjou, OVIOY on|
dzis zmuszony przystąpió otwarcie do tych reform —

skim, powziął przekonanie
ta (między którą jest też wiele 1’olaków) niezmier-1 brachunkn hź™  „;q h„iD" j r \  f T  r “ n u.“ ™ B‘V uu waPOinych z Kui
me gorące okazuje sympatye dla wyzwolenia . ył zbyt trudnym’ bo lch tu ciwme — będzie sie trzymała

ian południowych z T S  5 " ^  DJ fi tak wielu, _pokazało się, że nie brak ża- tern B n m K ł f f L & K S .

byc bardzo interesującą,

G azeta Lwowska  zamieszcza następujące depe­
sze o wyborach uzupełniających do sejmu, któi 
onegdajj odbyły w Żywcu w miejsce ministra 
Aiemiałkowskiego, w Brzeźanach i Łańcucie 
see namiestnika hr. Alfreda Potockiego, ~
o .  ■'"-<— llją c e .

mocarstw innych. Skoroby bowiem 104,374; 6) Luxembourg 97 6 3 1 - 71 Palai* Ronr
zapomniawszy o potrzebie solidarności z inne-1 bon 83.672; 8) Elysee 83 9 9 3 - 9 ) Opera 115 689-

\ e  10  ̂ Edc,0S 8t‘ V pe J i n S

P « a ifj  nieco ogl oei h'V S S T I B M  SZiZiSZ% * * ”  " ‘7 ? “ " '  W 0 ^ 2 ^ % ? ; ’ 1 5 ) 8,M9'-’ w i
mną znowu bajeczkę o. tajemniczym Polaku, który od Wspólnych z nią d ^ L  u  t®’2" 5 17) BatiSnole3 - Monceaux 116,682;

  7I^ .
134,956 głów. 

panuje teraz ogromny tyfus,
w szpitalach miejskich i

s ,e»“ I
mocno tej spólności i I na polu politycznem jak szczególnie literackiem i ar-

są n;* V - 6 gz ło V r S2 e f f iZ e an,PrZek0nanJ>a Roayan co d0 przy- nie i ea‘  ̂wymyZm i t o r ^ S t o S T S ’ f i?  1 “  “ S  ? rokowaniach, boleśniejs

! ° f łem d0 P ™ S .icb t 7 - > eS d z aie, bo^daleko s z Z y  7 ^  S z S d u  ^ o  ^asz’a, Pjawny “ a S r t y ' s t r f t S " T ™ ' ^  P° lu P° Bio8,a

szemi i w iększy żal wywołują.
.  itura. Francya wielkie na tem

jawny i zawzięty wróg I straty, Georges S a n d ,  której tendeneye potępiać mo-
tych słowach dosadnych • , . . . p n a , ale której nikt ani zdolności, ani imaginaeyi,

in«   V wMsyiuai o i grosow na I Świata. „Siedząc za obiawami . ,« ,^  0, i „ ^ 'r 7 - _''V “ I onoc mm me jesi i me był. Za-1 rosviski wstręt swói o „;Z . ; ^ yP,0Wiada/ dziennik I ani szczególnie pięknego języka nie odmówi, hrabina

marzenia staną się ciałem.

B r z e ż a n y ,  11 stycznia. Posłem do 
jowego wybrany został Dr Marceli M a d e j o . , ,  „ u - , ™  rauuie sie

C “ g L r , « V 3 do?ch <br' 40 ^ o d o w o tó  1 5 S Ł Ł ’
,  11 okręgn „ j b o r e g ,  Le- K „ ”d 1 “  t k * t a ± *  F  P» PoSkoT

S K S M s r , . T ! 5 Ł  z *  w

znana ze swoich roman- 
Louise C a 11 e t , zabrały

sejmu k r .-  2 7 ,  S S ^ ' ^ h 5 S ‘ ' h ‘  2 Z J 3 & , V I  j f S T  | | ”  “ b’  do « " * •  »»» - W ,  p t o * t T B

™ puu przewoametwem Kosyi i z Domoca ofiar 7 | ” P°lak“ znanym jest jako Monsieur , . ..

£ ?  Kronika « > * « « »  i zagraniczna.

dliwe wydała.
Oprócz tego P a t i u, sekretarz stały Akademii fran­

cuskiej, autor Studyum nad klasykami greckiemi, E. 
P l o u v i e r ,  T. S y l v e s t e r ,  X. E y m a ,  jenerał de 
G o n d r e c o u r t ,  hrabia de C a r n ó  i t. d. W Niem-

*tós“  dztilTe n J v C™ Ź  ,W.poni,edziałek odbędzie czech dwaj poeci, F r e i l i g r a t b ,  który szczególnie 
niezaPatw S,o „ i  ? !  h  *lho™ m °?ęgdaj koło roku 1848 słynął, i S i m r o c k, tłómacz Nie- 
spraw pozostałych. n r z y i ń ć ^ i T f L n ^ ^ a  i S S  ! inDy?b staro germańskich mitycznych śpie-

jących. Kontrkandydat'  hn Władysław R e y  z Zie- S S i c h  - które? W  ^  •“  P°d ibrady ^  W A ^ T  S T r T n  (Auersperg) poi
łonki o tr z y m a ł^  głosów._ _ | marzvcielC‘‘ S d Ł h S f  .” “ ZT  nJ cb macierzystym j-ęzykiem * 7 7 7 | ~ ka .dekla- | eta zna^  z ^ d  ultraiiberalnych i anti-refigijCyS.Ł a ń c u t ,  11

ultraliberalnych

cut-Przeworsk wybrany
Tomasz K o w a l s

^ T - Z  okręgu ^  ^
fbrun, lootftł dnia drisieisreuo ku. „od d r u g , -  Sc, Iruduo odgadnad. R ad  turecki n .il.n ie ih . io 5 7 .  ..... .  .. W Czechach P , l a c k i

sami na 126 głosujących 
mał Leon H o s z o w s k  
10 głosów.

irąny został dnia dzisiejszego ks. I pod berłem Hah^hnrYiW n  • y-ł J*ruS^. I ^C1i trudno odgadnąó. Rząd turecki nailetiieibv to l   Na nnm -i , . r, I W  Czechach P a l a c k i  słynny
k i ,  proboszcz Siennowski 77 gło- 1) Wielkorosva• 2̂ 1 M l ł o r h ^ T P9 ?I6r ,̂8^  stanowią: powinien wiedzieó i wie może nawet, skoro przez Zosi Oehan •  ̂ ^  gera otrzym«liśmy od I wskrzesiciel narodowości czeskiej. 
Jjłcych. Z kontrkandydatów ot®j -  J łb j  B u f f i ^ t o t S w a ’ Z u  la-‘ d2ie3i«< lrrl™ '  6° P»4 kluczem. N a j S a l T  P T . Z T f l L * ' ,  ... We J f a t  F e r r j i ,
o w a k ,  37, Ferdynand R u c r k a  Bi.iorud a L ito , i £ * £ &  Ł S . ‘’ " k E  5 f c ' S U L S T P . — ! *  ~  Ł  “& /  S S T l ^ _ .  . .

religijnych, 

słynny historyk i główny 

filozof, pisarz po-
i J , J r  "uowusiofti z joacnorza & złr. I o . i • n- i ^  ^

i schwytała w Kon- — Dla p. z  B .Stpr-wv.-mi,:̂ ^̂  I . Sztuki 1 tękne we Francyi: F r o m e n t i n  malarz
de. w r. 1863. czvlni-a w . . . .) , . , .  n _1_ ‘ g rzymalińmy od| i  pisarz, D i a z, pochodzenia hiszpańskiego, Co r n  U,

— Rada R/kolna ■ peyzażysta. Z pomiędzy snycerzy: P e r r a u d, członek
szkolnei okregowei zezw 14 Wni/ >Se nt®JszeJ Ra-1 Instytutu i Bos i  o, którego płaskorzeźby zdobią bra- 
szKomej okręgowej zezwoliła, aby w szkole żeń- mę tryumfalną de 1’Etoile.

f r°aŚ kta U3ta7 ka'rnei- stanowiącym p r z e k o p  g m p T ^ k ł Z j ^ T r k h k l ^ L n o ! ^ 7^ '  ° r? ą L  ^  ^ ^ ie n ia  jeszcze"'umiał ton człowiek władzom I eu lk i^ o ^ o ta w sz 1;  T d T ,? ^ 0 -iUkQ j ? f ka fran I We Włoszech M o n t a n a  słynny snycerz i rysownik.
kradzieży i przywłaszczeniu. Prace tego wydziału po- czeniem gub Lubelskió. i S u w a L S 8 1 °Wa’* WyłąI yle okaza<5 talontn- że wypuszczano go często z celi T w  klasfe R^da » T  fg° ,P? r-ocza kla^  3 e-i w  Niemczeeh F i d ---------
stępują powoli, albowiem dyskusja jest wiecei za- z nrzvl*™. • w - * £ alkskiśj, lecz natomiast i używano  Xt .  - 11. KIaaie 4 eJ- Rada szkolna tutejsza postanowiłallv Dfif.se.idnrfi.tio;

Wipdnia. ahv An\c.-A nAu__ • JWiednia, aby oznaczyó dzień zebrania się wydziału 
pokazało się jednak, że nie może to teraz nastąpić' 
gdyż różne podkomitety, wydelegowane do sprawo­
zdań o poszczególnych przedłożeniach kolejowych, nie

t l i  uiywano do rdinVch Kl"* p c u n o w il ih ,  D l l „ e l d o r f t k i e j / ‘ H ' n n e b e r e >” , !k»-

- I -—  -s “  ^
ionej. Nie I L a li-  Roukh, itd. którego pogrzeb cywilny i odmó- 
mogły wy-1 wienie przy tej sposobności honorów wojskowych na- 

Radą I leżących mu się jako członkowi legii honorowej, był

W krltc , u V z b iS I Ł  I I  S - S B  2 t o ^ t a s r 2 2 * K I ! H :  f
dział zajmujący się reformą podatków.

1 podwójnym byłAjentem: służył mtere-1™—'“jufro^w niedzielo d , I jednym z pretekstów użytym przez opozycyę do zacze-
som tureckim, ale i rosyjskich nie zaniedbywał a 11*/ do lei w ir ,  \  t S stycznia od god*. piania przeszłego ministeryum i zwalenia
czasami podobno i o pałac angielski z a w a d z O tó  odbędzie sie r T d  f  B T v V f ^ T ”1 * W  A,18tryi .A » b ' ° *  P™ce jegoronin z tfp.h f.r7.pp.Vi rnini^w ałnłwi : ------------ I i -• yfciacl p. x>. R y x a .  „Gospodar-1 storya muzyki^ bardzo były cenione

go.
W Austryi A m b r  o s. Prace jego krytyczne i hi-

dę— dośó niedorzecznym marzeniom W ói m ł o E j  •fmU Z ! a trzec.h pan<5w. służył wiernie i szczerze, stwo domowe kobiece wraz' z krótkim ‘ I aT" f UẐ ki’ ba,rdzo. hy]y cenione-
słowiańskiej, “ owszem, raduje się wyraźnie z tak i  n fh  *°’ Jak rówmeż i to, który właściwie spodarstwa wiejskiego “ S° |  N au/‘l- Ryszar(1 robił expedycyę do bie
pięknych objawów dneha słowi«óat i0frA wz™ ". l _ był fcźyserem tej ostatniej sceny przy zatnie-1 _  We czwarteir n r» s .« .„ i__ r ________Igu.na p.ó ocn£ go w 1833’ 1834 1 1836 roku. » by

rza
ka, że austryackie towarzystwo bankowe zamie mie U  X  s ■“ MOff,HDS.n «g0. «o*7 rozn- rzonem wykradzeniu ci-sułtana Murada w 'którei L , w  - P^^^aw iouo we Lwowie pc
wkrótce zredukować kapitał przez wykupno swych lecz’ oPÓlneTohrn “ pC1KR03yan ° ie Je^  samdubstwo I Julos po raz ostatni występował publicznie a tak Svi j  yę f redry z Pierwsze)

Równocześnie głoszą, że n L  _  ? . ° :  Kobl wprawdzie dziennik uwagę nieszczęśliwie Sn vni a1 aa a«/. t I ry* Wielki człowiek do małych interesów. Pr

W« A i • t . i guiia Jju.i.u.5iicgu w iooo, 1C34 i lean  roku, i był
zv. nierwsza .  ™Z I zał°,życi?lcm Towarzystwa etnologicznego angielskiego.

akeyj. Równocześnie głoszą, że p. Ptweł Schiff, za 
łozyciel zakładu, zamierza usunąó się zupełnie.

Rząd nie powziął jeszcze żadnej decyzyi

, - - , se-1 Trzech członków Instytutu francuskiego: Sainte-
atych interesów. P r z e d - I C l a i r e - D e v i l l e ,  znany geolog, baron S eg u  i er,KOfltflrn frnxrfr nimimA4«tA I i :___i i*__i_ • -n i -• ..

’r S '  Eię, jak  to byłoI Th. von H c n g l i n ,  podróżnik niemiecki po trodko*

.  „r_. . .— podwylazeme gw rnm cp, ^b o rriem |m o d jb k .j. nwagę po*,żK ą, bo końcu I b w a ^ h ' “‘.“A ? 1 J«*
dowiadnm m« *« - -  — '  1 ••• ■ U Turcyi bowiem nie^ a “  m ów lć-L //. t*:L? . ?  _„y p '  -- 1 Aleksander Fredro przybędzie na ostatnie próby, któ- T r a u b e ,  znany berliński specyalista w chorobach

nas zapewniają będzte razemj ośmnaście, piersiowych i S i m o n ,  profesor chirurgii w Hei-
się do Turcyi, żeby tu wstąpić do wojska/ Jeżeliby I ^szvstki'c L  S- JCSt W nauce- Loże I delbergu-

.nam I to miało by <5 prawdą, to kontrybucye nie wielka da-1 ~  p« i m wien,ie;  . _ I Polityka, Dyplom acya. Kardynał A n t o n e l l i
i^nrr Jf6dy" i ? J  •8Umę’ b° 1 P°d berła r°ayjskiego ani jeden Po- du lekarskiego  który* d z 7 m tlS44 PrM9lP  k[óry w ciężkich czasach przedstawiał tak długo po-

s s »  ,c payszlo“ w Wsf™ch * » ^ - k M Jk r » » » A -  :e“ , . 7 r p ^ Ł ^ L K; rs i r rd’ ^

dowiaduje się, że zachodzi wątpliwość, 
zwoli na takie podwyższenie gwarancy
w ministerstwie handlu podnoszą S  r i o w T w Z I T r '  powyższą, bo kończy sław

nie, byśmy kochali się i rozumieli wzajemnie,
tej mierze przyjaźne usposobienie

liemcy.
Die Tribune dziennik wychodzący w Berlinie, po-

pruskiej:
W nieszczęsnej kampanii 1806 r. mówi ten dzien-jmódz/' ab7sieT rayieło i krzew 

mk, dawna armia pruska doszła do całkowitego strzeże t t  ! k au- 
prawie zniesienia. Z 60 pułków piechoty i 37 puł- Chwast brzydkl
ków jazdy, pozostało w początkach r. 1807, tylko 8 
pułków piechoty i 7 kawaleryi. W tym samym je- 
uaak roku po pokoju tylżyckim rozpoczęto reor^aciiia- 
cyę armii — — — * -
ukończoną, 
pułków

Sprawa wschodnia.
wyawansował od razu na juzpaszę, to jest kapitana I podziękował, 
i otrzymał nadto order Medżydii, poczem opnścił i 
wojsko i Turcyę.

Prezydencie^ Krr t lekarZ^ P°lskich DH  W AngIii 8ir Jobn S t u a r t ,  wice kanclerz czło- 
E  7Wa: . WznieS10nyrn ¥  I nek rady przyborczej i Lord L i t t l e t o n  były mini-

Anglii ważnych, 
poseł w Paryżu, br. 

były poseł w Berlinie, Frankfur­
cie i Konstantynopolu, uczony archeolog i baron v.

, t u t e j s z ^ ^ o lo w v m ^ ^ L 20848? 1, kt°Ś W UrZQdzie IH o 1 z g e t h a’n wspólny minister"finantów. W Rosy!
Nie wszystkim zresztą wiedzie się tak szczęśliwie, niędzmi. Można na dworcu kolei woreczek - —  I ' - ' - -  ------ •, 1 z pi©-1 książę B a g r a t i o n ,  jenerąlny gubernator prowincyi

odebrać za udowodnieniem I bałtyckich.
Straż policyjna W Hiszpanii Ramon C a b r e r a  słynny dowódzca 
anvp,h : nOR7WP I lrarliotowelri i. niArxirar»/\i • ___ ;__podejrzanych: poszwę karlistowski z pierwszej siedmioletniej wojny, a w Me-

 -j ~ nr îuau tm armii a atu je
od początku wojny w j. 1813, zwiększyła ona
o jeden pułk liniowy i 12 pułków pieszych rezerwy sie 
W tym samym roku powstała w skutku postanowię- śli

się wypracować mieli nowy jakiś program niê  w a w d * ;^  aS„-Ti i • a , ^cujuuwuc. Jenerał Klapka — N. Pan udzielił Fran
się się; wczorajszy telegram z Konstantynopola kończy L i  to wwWraJła ^ U l S ^ ł i f 61” ^  °SOb-e’ kt<5ra własnej  prywatneil szkatuły 
vy.|się lakonicznie: wbrew oczekiwaniu Turcy nie wniê  I kilka d d  S e  mówił rozstrzygnie się za | wybudowanie kościoła.

literami J . S., tudzież ko 
zdaje skradzione.

Franciszkankom wo Lwowie z łek Cesarza Maksymili;

ksyku Santa Anna, były prezydent i dyktator Rze­
czypospolitej Meksykańskiej, później wielki marsza-

ana.
100 złr. jako datek na I Wojsko. W Austryi feldmarszałek J o h n, szef głó-

nsa królewskiego z dnia 17 m&rca, 
ska z 37 pułkami piechoty i 29 pułkami 
jak również kilka korpusów ochotniczych, 
rozejmn w r. 1813 armia zwiększyła

m i i
r „ d , i  M b  i i Ł d r r r PBnr r s  P8w % ei t f » , r  ż „ r r ,ap ,d l0
' “ 7  2 « batalionami kaźd,. Z r o m S ^ S L ^  T m  wety,op o iia d * , i .  Ą d a ,  i n n I m . > S n o .  “ 1 7 6 7 - 3 * * * * * *  - klub> — »  ,8M  -  - T “  T ”formaeyj utworżono 8 nnłktW n;0AV,ntv wieie pisać o Polakach w Konstantvno- h wieść inW.Kl A   w °.

deputacyą „klubu czeskie- skiej w 1859 r. odznaczył, i feldmarszałek T w. . r  ^ rozmaitycn|skie zaczęły wele nisać o PaIaL-oaK v  T i—  ‘ . " J ’ ze mięuzy innemi puszczono w o- co“ na czele- cdv nie «i,«„oi , ------- --------  T  i u *• uuiu«czyi, i ieiamarszaiek T w e e -
w Z 7 Jn S WOrr  8 pułkdw piechoty. Kawalerya polu i o i?h^wpływie“ mż« n a^ to k S L *  yB? ' bl8g W1̂ ’ jak°by Porta °bok odmowy stanowczej ftwie p T kreiszow skieloenfL  V * P T  7 ‘^ zy* d a I e > Jeden z trzecb feldmarszałków królestwa zjewzrosła o 3 pułki gwardyi (Iszy dragonów gwardvi Co niania p,. y • • na tok spraw publicznych, na przedłożenie zjednoczonej Europy tvczaco ro L  a ’ I entnzyazm słowiański Cze- dnoczonego.
h n w ó ,  g » , rd, i  l . w f t  w ntowi.d,kich t ,o » in c ,a cb 7'Tn73 ,  a n i o f l  C f e  !. - ' . . . do, 1̂ l , 7 ' >n"> * i „ o  . , p , „ d z  | D o ™  . w . t  . . . .  * --------

r a s i n y Ł S K r  ^  — •_  • Istąpiła w osi- i - !~1‘
for- wybitną cechi

f i  K S i?  gT aidlt1 1
ó ^ iń r & r .

J"‘““ t..v ...v joLu j-utcyi, zawiera, I konie z powozu i zawipść bo o w i..* , u -1‘ u j  I , Domy panujące. Sułtan A b d u l  Az  is , którego 
i - a • .'u* z ^ 0Jy4 prywatną w tym hotelu Przy tem zdarzyło â e » k • tragiczną a niekoniecznie wyjaśnioną śmierć, wszyscy

przy- względzie umowę. Wieść ową dziennik petersburski C z e r n a i e w d l f L r i o n ^ w  zabaw ne p ro q u o .  pam.ętają. W. Księżna Ma r y  a M i k o ł a j  ewna ,  sio-
- -1 b a ł a ™  ™ .,.b  rPi— SDÛ Sk11Lzerna^ew dla k d>-ego u8ZÓw zanadto już było okrzy- stra panującego rosyjskiego Cesarza. W Szwecyi kró-

^ l l t  ^ J l laAV. aL V  ?d? r. ! i t : d - .brz?ku Btłu- Iowa matka J ó z e f i n a .  W Portugalii ks. I z a b e l a .

.  2 polM * grenadyerdw,” I 'p i t a  r S ™ j  
(dziś strzelcy gwardyi) z 32  pułków piechoty linio.

5 . - s ^ i n s . i ! a « ‘ ^ 5 . - = S S « l £ S w ce-1S t r e 1 i t z.

' r y d e r y k  W i l h e l m  Heski, 
wojku pruskiem, ks. K a r o l i n a  

ks. J e r z y  M e k l e m b u r g

niezmiernie gorąco przeciw przypuszczeniu z czyjej- dobrze Czernaiewa rzucili a i ó T  ^  m® znaH  ®prócz teS° we Włoszzch ks. G a l i i  era ,  znany 
_ _ _ _ _   _______________/ J J Lzernajewa rzucili się do powozu p. Suppegolw Paryżu finansista, który krótko przed śmiercią da-
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rował miastu Genui, z kąd był rodem, 20 milionów fr. 
* rozszerzenie portu; ks. Santa C r o c e ,  który sie 

orgiów wywodził, ks. M e d i n a  Coe li.
Antoni R o t h s c h i l d ,  konsul jeneralny austryacki

o k r ^ 11 6’ Robert N a p i e r ,  słynny budowniczy 
wętów pancernych marynarki angielskiej; Gustaw 
e i v i g n e, wynalazca kul pękających i karabinów 

ciągnionych z pociskiem cylindro - kończystym; S te ­
n a n t  największy kupiec w Ameryce a może w ca­
łym świecie, itd.

Ograniczamy się dziś na przytoczeniu nazwisk osób 
znakomitych zmarłych w obcych krajach.

, T" Następstwem stracenia Francensconiego była 
obok wielu innych epizodów wstrętna polemika, ja ­
ka wywiązała się między katami austryackiemi. W li­
cznych artykułach, jakie ukazały się w dziennikach 
wiedeńskich przeciw karze śmierci, humaniści zarzu­
ca i katowi wiedeńskiemu Willenbacherowi, że doko­
na swego dzieła niezręcznie. Oburzony zarzutem tym 

* , przesłał do wszystkich dzienników list, wylicza- 
J .c wszystkie egzekucye, jakich dokonał podczas swe-
sekZaJ ° o -  Udowadniając, dokładnemi wykazami ile 
m Un ’ który z zbrodniarzy konał, swojej zręczności, 

o wzbudziło zazdrość p. Pippergera, kata praskiego, 
ry zapragnął także sławy i wykazał, iż tylko je­

go metoda wyprawiania delikwentów na tamten świat 
jes zdolną odpowiedzieć „wymaganiom czasu". Przy- 
em p. p. powoływał się na kilkudziesięcioletnią pra- 

y ę i w końcu postanowił przed kolegium medy- 
cznem w Pradze wyłożyć swoje zasady. Pipperger po­
trzebuje tylko 10 sekund na odebranie życia skazań­
cowi. Oświadczenie to Pippergera kat wiedeński Wil- 
lenbacher wziął za obrazę osobistą i jak donoszą 
dzienniki, pozwał przed sąd swego praskiego kolegę.

— Pierwsze poselstwo chińskie ma przybyć w tych 
dniach do Londynu, w celu reprezentowania przy dwo­
rze angielskim „Syna nieba.“ Poselstwo to składa się 
p.dwóch mandarynów: Kwoh-sung-tau i Liu Sihung.

lerwszy już ma lat 60 i używa w ojczyźnie swojej 
eawy wielkiego uczonego. W r. 1859 walczył pod 

*• sngkolizim przeciw Anglikom, kolega jego jest 
na omitym prawnikiem. Jako attaches tego poselstwa 

przy zielono dwóch uczniów akademii pekingskiej: 
eng-ei i Te-ming. Otrzymali oni szczegółowe pole­

cenie, aby podczas swej misyi dyplomatycznej wydać 
ja   ̂najmniej pieniędzy i prowadzić jaknajskromniejsze 

ycie. „Syn nieba“ jest bowiem bardzo oszczędny.
- „ W sobot? dnia 13go stycznia: Na
Ohra»AV U z o w j e z a :  Po raz pierwszy:
Kn J  2 w 1 akcie — Michała Bałuckiego:
Komedye z Oświatą. -  Nastąpi: Opera-buffo w 2 
aktach, słowa Karoła Nuittera, tłumaczenie z fran­
cuskiego L. Matuszyńskiego, muzyka J. Offenbacha: 
Gaduły  (Les Bavards). — Początek o godz. 7ej.

W niedzielę dnia l4go stycznia: Po raz drugi: 
dżinie 7ej* 1 G adułV• — Początek o go-

—- Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
sztuk pięknych otwarta codziennie od godz H ej do 
4ej prócz poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 cen­
tów, w dni powszednie 30 centów.

— Dnia lig o  stycznia pochmurno; termometr od 
+  5-6 spadł wieczorem -f- 0‘5 O. Barometr wraca
Z r a i  o0 ran0 dnia 13̂ ° Btyc™ia stan jego
Dył 739-8 mili,, termometru zaś 1 -4  C  Wiatr
zachodni.
~  ^  niedzielę dnia 14go stycznia: Św. Feliksa.

Poniedziałek dnia 15go stycznia: Św. Pawła 1 
pustelnika i św. Maurusa.

przekupka, lat 60, na tyfus brzuszny; Gitla Grttn- 
zeig, córka faktora, lat 9, na zapalenie opon mózgo­
wych ; Izaak Thorn, przy rodzinie, lat 80, na uwiąd 
starczy; Ilanne Bendetz, przy rodzinie, lat 90, na 
uwiąd starczy; Feigla Apsel, lat 9, na chorobę ne­
rek Breita.

Oprócz tych, d z i e c i  do l a t  5 z m a r ł o  15, 
mianowicie:

Na kurcze 1, na kurcze żołądka 2, na wyniszcze­
nie ogólne 1, na spazmy 1, na zapalenie płuc 3, na 
zapalenie jelit 1, na niedostateczny rozwój 1, niedo­
stateczny rozwój bliźniąt 2, na zapalenie opon móz­
gowych 1, moribundus 1, na ospę 1.

I p r a w y  s ą d o w e .

Kraków 13 stycznia.
W przyszłym tygodniu odbędą się przed tutejszym 

sądem karnym następujące rozprawy ostateczne:
W  poniedziałek d. 15go b. m .: Franciszka Żmud- 

ki o morderstwo (przed sądem przysięgłych); Cliai- 
ma Gretzera o krydę; Józefa Palczewskiego o oszu­
stwo. We wtorek d. 16go b. m : Jana Łysiaka o 
kradzież. Oprócz tego 8 rozpraw apelacyjnych. We 
środę dnia 17go b. m .: Franciszka Michalskiego o 
morderstwo (przed sądem przysięgłych); Katarzyny 
Koperowej o kradzież; Karola Więczaka, Antoniego 
Kaima, Józefa Barbackiego, Karola i Piotra Msjtów o 
kradzież. We czwartek d. 18go b. m .: Walentego 
Małaty o kradzież; Marcina Gajdy o kradzież; Jana 
Urbanowicza o kradzież; Kazimierza Karolusa o kra­
dzież. Oprócz tego 14 rozpraw apelacyjnych. W  p ią ­
tek d. 19go b. m .: Mateusza i Tomasza Jeziorskich 
o gwałt publiczny; Jana i Feliksa Cwiorków o gwałt 
publiczny; Jana i Jędrzeja Gacków o kradzież. 0- 
prócz tego 11 rozpraw apelacyjnych. W  sobotę dnia 
20go b. m .: Rozpraw niema.

Wiadomości bibliograficzne.

Nr. 2gi Przeglądu Lekarskiego zawiera prace: 
S z e p a r o w i c z a  (ze Lwowa) przyczynek do kazui- 
Btyki chirurgicznej; D o m a ń s k i e g o  o bólach ner 
wowyeh i ich leczeniu; ocenę dzieła V i r c h o w a  o 
sekcyach; ocenę sprawozdania krajowej Rady sani­
tarnej, wypracowanego przez prof. C z y ż e w i c z a  we 

wowie; wyciągi z prac obcych; posiedzenia To- 
bieżące korespondencje z Wiednia i wiadomości

H7łv ,^*kładem księgarni katolickiej w Krakowie wy
I w i e t Z Z  br0SZUry ; wszystkich! X .S e g u r .  
świętopietrze przekładu p. Wł M i O świeceniu 
niedziel i  dni świątecznych. święceniu

W ykaz zmarłych w Krakowie 
od dnia 4go — do dnia l l g0 stycznia 1877 r. 

i na cmentarzach w Krakowie pochowanych.
Józef Gil, z domu kalek, lat 69, na uwiąd star­

czy; Cecylia Jagmątkowska, obywatelka ziemska, lat 
80, na uwiąd starczy; Piotr Motyka, wyrobnik, lat 
53, do szpitala konający przywieziony; Wawrzyniec 
Hochlawski, wyrobnik, lat 60, na dur płucowy; Jan 
Krasny, garbarz lat 28, na ropnicę; Feliks Ury- 
chowski, murarz lat 60, na raka żołądka; Aleksan­
der Brimda szklarz, lat 45, na rozedmę płuc; X. 
Michał Smohk, Reformat, lat 72, na zapalenie płuc; 
Jozef Hubert, retuszer, lat 51, na zapalenie płuc; 
Antoni Filipkiewicz, syn wyrobnika, lat 9, na zapa­
lenie płuc; Szymon Maciora, czeladnik szewski, 1st 
40, na ropnicę; Tomasz Nowak, wyrobnik, lat 56, 
na zapalenie nerek przewloczne; Chana Wolmann,

Do Szanownej Redakcji Dziennika Czas
w Krakowie.

Wyczytawszy w Nrze 6ym Czasu sprawozdanie 
z posiedzenia Komitetu Towarzystwa gcspodarczo- 
rolniczego w Krakowie z dnia 2 b. m. ogłoszenie 
następujące: „Że w skutek otrzymanego zaproszenia 
na ogólne zebranie Towarzystwa rolniczego styryj­
skiego w lutym odbyó się mające; Komitet kra­
kowski uchwalił zaprosić mnie podpisanego do za­
stąpienia Towarzystwa krakowskiego na temże zebra­
niu, przed otrzymaniem jeszcze zamierzonego zapro­
szenia mam zaszczyt uprzedzić Szanowne Towarzy­
stwo krakowskie, że misyi tej z powodów odemuie 
nie zależnych przyjąć niemogę.

Grac dnia 10 stycznia 1877 r.
Teofil Kowalski, 

Radca Stanu emeryt.

Andrychów 9 stycznia. — Płacono za 1 he 
ktoliter pszenicy 9-35, żyta 7-G5—, jęczmienia 5-20, 
owsa 3-65, ziemniaków 2'20; za 100 kil. siana 2-60, 
słomy l -80; za kilogram mięsa 36; masła 1-05.

Biała 9 stycznia. Za hektolitr pszenicy 8-80; 
żyta 6-80, jęczmienia 5-10, owsa 3-30, kukuru- 
dzy 6-—, fasoli 7'—, soczewicy 16-—, prosa 10-— 
tatarka 6-—, ziemniaków 2-80, za 100 kilogramów, 
siana 3 50, koniczu 3-80, słomy 3-10, wełny od 160 
do 300 złr.

Przyjechali do Krakoioa od lig o  do 13go stycznia
HOTEL POLLERA: Edward Bach z Wiednia, Jan 

Lgocki z Mańkowic, Maks Gelb z Wiednia, Andrzej 
Miraszewski z Czech, Antoni Strauss z Hamburga, 
Paweł i Alfred Lanc z Soposzyna, Józef Gross z Bia­
ły, Otto Schwarz z Jawiszowic, Maryan Zahradnik 
z Szląska, Jan Wlach z Wiednia, Antoni Sieben- 
sehein ze Strassnitz, Gustaw Finger z Galicyi, Mau­
rycy Gross, Alojzy Tauber, Jakób Bernfeld z Lipni- 
ka, Jan Dobrzyck i z Prus, Piotr Zieleński z War­
szawy, Konstanty Lewicki z Korczyn, Włodzimierz 
Bierzecki z Krakowa, Bertha Lilecka z Wiednia 
Juliusz Wohl z Pragi, Karol Henn z Wiednia, Teo­
fil Weiss z Wiednia, Gustaw Dąmbski z Kossowej.

PRZE6LĄD POLITYCZNY.
Depesze telegraficzne.

Berlin 12 stycznia. Cesarz zagaił wczoraj sejm 
następującą mową tronową:

Dostojni, szlachetni i szanowni panowie obu Izb 
sejmowych! Sesya, na którą powołani jesteście, bę 
dzie musiała poprzestać ze względu na bliskie ze 
branie się parlamentu niemieckiego, na najpilniej­
szych zadaniach. Było mi jednak potrzebą, ponieważ 
Izba deputowanych odnowiła się wyborami, powitać 
was osobiście przy rozpoczęciu się nowej kadencji 
działalności waszej i zarazem wyrazić nadzieję, że 
rząd mój znajdzie również w ciągn nowego peryodu

prawodawczego w zaufaniu i gotowości obu Izb sej­
mu niezawodne poparcie w waszem usiłowaniu w 
celu pełnego błogosławieństwa rozwoju prawodawstwa 
i spełnienia potrzeb kraju.

Zapewniona już regularna kolej sasyj parlamen­
tarnych w cesarstwie niemieckiem i w Prusach, wyj­
dzie jak się spodziewam, na korzyść spokojnej i na­
głej pracy na obu ściśle z sobą połą zonych polach. 
Dochody państwa na Dajbliższy r k otatowy mogły 
w ogólo być wymierzone w tej samej wysokoś ;i, jak 
aa rok 1876, i dostarczą środków przy odpowiedaiem 
ograniczeniu jednorazowych nadzwyczajnych wydat- 
rów, nie tylko do utrzymania wa wszystkich gałę­

ziach administracyi państwa dotychczasowych czyn­
ności, lecz dozwolą i nowe, trwałe wymagania u- 
względnić, które występują naprzód przy ciągłym 
rozwoju interesów państwa. Projekt etatu gospodar­
stwa państwowego dojdzie was niezwłocznie. Między 
projektami ustaw, które warn przedłożone zostaną, 
niektóre z główniejszych były już pierwej przedmio- 
;em obrad, mianowicie projekt utworzenia arsenału 
w Berlinie, który w skutku przeprowadzonych z wła­
dzami państwa narad, zostanie przebudowanym. Li­
czę na wasze współdziałanie, aby w zbiorze trofeów 
naszej chwały wojennej i wszelkich rozwój ojczystej 
armii przypominających wspomnień, przyszłym po­
koleniom pozostawić godny pomnik czynów ich 
przodków.

Panowie! Uroczystość, której obchód w pierwszym 
dniu tego roku święcić było mi z łaski Boga dozwo- 
lonem, dał znowu ludowi mojemu sposobność złożenia 
mi licznych i wzruszających dowodów wierności i 
przywiązania, będących cenną spuścizną królów pru­
skich. Wyrażając wam za to czułe podziękowanie 
z tego miejsca, widzę w objawieniu lud mój przenika­
jących uczuć pewną rękojmię, że Prusy w wiernem 
ńelęgnowaniu monarchicznych, a zarazem liberalnych 
instytucyj, spełniać będą ciągle swoje powołanie pań­
stwowe w cesarstwie i z cesarstwem niemieckiem. 
Co do dalszej budowy naszego bytu państwowego 
w obu tych kierunkach liczę na wasze chętne współ­
działanie.

Berlin 11 stycznia. Z 397 wyborów do parla­
mentu znane są dotąd rezultaty 55 okręgów po 
większój części miast. Stanowczo zostali wybrani 15 
narodowo liberalnych, 3 postępowców, 3 ultramonta- 
nów, 5 socyalistów, 5 Alzatczyków, 1 konserwatysta.
1 Polak. W 22 okręgach ma nastąpić ponowny wy­
bór, w nich zaś 13 kandydatur socjalistycznych z za­
pewnioną stanowczą większością. Pięciu Alzatczyków 
aależy do autonomicznego stronnictwa i zwyciężyło 
kandydatów stronnictwa protestu i ultramotańskiego 
Stanowczy rezultat wyborów zostanie urzędownie o 
głoszony w niedzielę w południe.

Wersal 11 stycznia. Senat przyjął kartel < 
wydawanie zbrodniarzy z Anglią i odroczył się na 
nieoznaczony czas. Izba deputowanych wybrała da­
wniejszych kwestorów. Minister skarbu przedłożył 
budżet na r. 1878.

Moskwa 11 stycznia. Jen. Caernajew przesłał 
pismo do słowiańskiego komitetu, w którem oświad- 
i za, że otrzymał tylko 1000 imperyałów przez puł­
kownika Izmaiłowa. Czernajew twierdzi, że sumę tę 
rozdzielił pomiędzy żołnierzy serbskiej armii. Za 
użycie innych przesyłek czyni on odpowiedzialną 
serbską intendenturę.

Jassy 11 stycznia. Bar. Stuard polityczny ajent 
Rosyi w Bukareszcie powraca na swoją posadę 
W czasie jego pobytu w Kiszeuiewie omawiano ró 
żne środki ewentualnego przemarszu rosyjskich wojsk 
przez Rumunię

Galacz 12 stycznia. W Kalifacie napadli żoł 
nierze rumuńscy na handlarzy i liwerantów żydow­
skich i zrabowali ich. Śledztwo jest już w toku.

Bukareszt 11 stycznia. Ónegdaj w nocy prze 
szło 30 czerkiesów przez Dunaj pod Śilistryą, napa­
dło wśród gęstej mgły na rumuńskie posterunki gra­
niczne, jednego żołnierza zabili, kilku ranili. Spraw 
cy cofnęli się uprowadzając z sobą kilka sztuk by­
dła. Rząd natychmiast zaniósł protest tak do Porty jak 
do wielkich mocarstw.

Pera 12go stycznia. Na dzisiejszem posiedzeniu 
konferencyi nie zapadła żadna uchwała. Delogaci otto 
mańscy zwalczali wnioski delegatów mocarstw euro­
pejskich, przy których ci ostatni jako programie ob 
stawali. W poniedziałek odbędzie się następne posie 
dzenie, jednakże porozumienie zdaje się wątpliwem

Pera 10 stycznia. Reprezentanci mocarstw roz­
dzielili się na dwa stronnictwa. Mniejszość a z nią 
Ignatiew jest za zmodyfikowaniem postanowień wstę­
pnej konferencyi. Większość, a z nią Niemcy trwa 
w zasadzie przy postanowieniach wstępnej konferencyi, 
chce jednak odstąpić od żądania okupacji, a w to 
miejsce zaprowadzić żandarmeryę według francuskie­
go wzoru. Turecki przeciw-projekt^ zostanie wzięty 
pod rozprawy. Austrya sprzeciwia się odstąpieniu o- 
kręgu Zubczi Czarnogórze. Niemcy występują bardzo
energicznie. ,, ^  . .

Pera 11 stycznia. Jeśli odwrót Rosyi nie jest 
maską, pokój ma wszelkie widoki. Mianowanie mię- 
szanej" koraisyi do narad nad propozycją mocarstw 
na jutro jest zamierzonem. Giełda podnosi się. ,

Pera 11 stycznia. Z powodu rady mimsteryalnej 
konfereneya na jutro odłożona. Z powodu wystarcza­
jącej siły obronnej wstrzymano zwoływanie żoł­
nierzy.

Pera 11 stycznia. Salisbury i Werther w swych 
zapatrywaniach stają przeciw sobie. Odwrót Ignatie-
wa popiera Austrya.

K o n s t a n t y n o p o l  11 stycznia. Zamierzone 
przedłożenie nowych projektów Porty zostało zanie­
chane przez pełnomocników Turcyi, gdyż z wczoraj­
szych przygotowawczych pogadanek okazało się, że 
niebyłyby przyjęte i prowadziłyby do zerwania.

Konstantynopol 11 stycznia. Bióro Havasa 
donosi: według pewnych informacyj Porta trwa 
w opozycji przeciw międzynarodowej komisyi i spo­
sobowi mianowania gubernatorów; mimo to jest mo- 
żliwem, że przyjdzie do porozumienia na podstawie 
noty Andrassego. Stanowisko Rosyi jest istotnie po 
ednawczem, natomiast stanowisko Niemiec jest mniej 

przychylne porozumieniu. Dzisiejsza konfereneya jest 
wielkiój ważności. Spodziewają się jeszcze pojednania 
gdyby jednak skutek, jak poprzednich narad, wypadł 
negatywnie i nieokazała się możność porozumienia, 
uatody konferencje stanowczo się rozwiążą.

Podajemy na właściwem miejscu wynik wyborów 
uzupełniających do sejmu krajowego z okręgów wiej­
skich w miejsce ministra Ziemiałkowskiego i namie­
stnika hr. Potockiego. _ . .

W Wiedniu odbyła się wczoraj rada mimsterstwa 
przedlitawskiego, lecz zajmowała się według informa­
cji dzienników tylko sprawami bieżącemi, nitporu- 
szając kwestyi ugodowej. Zdaje się, że myśl prowi­
zor jum  w sprawie bankowej przeważa, a tymczaso­
wość trwać ma a do uregulowania waluty. Jeżeli 
i,ak jest, to długo jeszcze czekać przyjdzie Węgrom 
na upragniony rozdział banku. Dopiero po zebraniu 
sejmu, okaże się, czy zawieszenie tej sprawy nie wy­
woła kryzys rainisteryalnej w Peszcie. Poza p. Tiszą, 
itóry niedawno jeszcze był przywódcą skrajnej le­
wicy, przygotowuje się dalsza jeszcze lewica, zwła­
szcza wobec zapowiedzianego powrotu Ludwika Kos­
sutha do kraju.

Wybory w stolicy i innych miastach cesarstwa 
Niemieckiego wywarły silne wrażenie na dzienniki 
łerlińskie. Nordd. Ally. Ztg  z przerażeniem wita 
rozczochranych demokratów i czerwonych socyalistów, 
ako reprezentantów metropolii niemieckiej inteligen­

cji. Nat. Ztg, która w walce wyborczej stanęła po 
stronie postępowców, doznała rozczarowania, bo so­
cjaliści wyparli kandydatów postępowych. Kreuz 
Ztg  powiada, że pochyłość liberalizmu jest niebez­
pieczną : zaczęła się ona w parlamentaryzmie niemie­
ckim od liberalizmu sans phrase, przeszła do do­
ktrynerskiego programu postępowców, a kończy się 
na czerwonej chorągwi. Liberalizm, dodaje organ 
krzyżowy, jest jak Saturn, który pożera własne dzie­
ci. Germania wreszcie najmniej się dziwi zwycię­
stwu socyalistów w miastach niemieckich, uważa to 
za konieczne następstwo rozbratu między państwem 
a Kościołem, podkopania wszelkich podstaw moral­
nych. Jeśli cała społeczność tańczyła tylko około 
złotego cielca, z pominięciem wyższych zasad, z do­
łu musiał powstać prąd, który średnim warstwom 
wydaje materyalną walkę. Zestawiliśmy zasadnicze 
poglądy głównych organów berlińskich, polityczne 
wnioski, dokąd zajdzie parlament w nowym składzie 
są niemniej ciekawe. Socyaliści w samych miastach 
mają już zapewnionych 15 krzeseł, a są jeszcze o- 
kręgi fabryczne, które ich zastęp wzmocnić mogą. 
Ultramontanie czyli katolicy zwykle w miastach zo­
stający w mniejszości, tym razem zdołsli przepro­
wadzić kilku kandydatów, a walka z socyalistami 
przechyliła na ich stronę żywioły konserwatywne.

Nie mamy jeszcze stanowczych doniesień o rezul 
tacie wyborów w Poznań3kiem. Równocześnie z odby 
wająeą się walką wyborczą do parlamentu niemie­
ckiego, cesarz Wilhelm zagajał w białój sali sejm 
pruski. Mowa cesarska omija kwestyę polityki zagra­
nicznej a w wewnętrznych sprawach mało ważne tyl­
ko zapowiada przedłożenia. Natomiast czuć w mój 
jeszcze ten ton ufności w światowładną potęgę , tę 
apoteozę militarnego impóiyalizmu, która cechowa 
ła uroczystość jubileuszu wojskowego. Cesarz zapo­
wiada budowę wielkiego arsenału, któryby połączył 
wszystkie trofea chwały wojeuuój i wielkości naro- 
dowój.

W konstantynopolitańskich naradach z krzyżują­
cych się doniesień, które wzajem sobie zaprzeczają, 
przebija się tylko jeden ważny objaw, nie dość je­
dnak jeszcze wyjaśniony. W gronie reprezentantów 
mocarstw miało powstać rozdwojenie i podział na 
mniejszość bardziej stanowczą, która ebee dotrwać 
przy całości programu i na większość zgadzającą się 
na odstąpienie od dwóch kardynalnych punktów, mia­
nowicie okupacji łub zaprowadzenia źandarmeryi, 
i sposobu mianowania namiestników w trzech pro­
wincjach. Do pierwszej grupy mają należeć repre­
zentanci Rosyi i Austryi, do drugiej angielscy i nie­
mieccy reprezentanci- Inna doniesienie mówi prze­
ciwnie, że między margr. Salisbury a p. Wertherem 
miało przyjść do nieporozumień, i że Niemcy sta­
nowczo występują. Chwila to decydująca, nie tyle 
dla sprawy projektu i reform tureckich, ile co do 
kwestyi, jak się ugrupują obozy, jak podzielą mo­
carstwa, od tego bowiem zawisły nietylko losy Tur­
cji, ale losy Europy.

Kdln. Ztg. otrzymała telegram z nową wersyą, 
według której lord Salisbury miał przyłączyć się do

propozycji reprezentanta Włoch, aby w razie odrzu­
cenia projektu przez Portę, przenieść obrady do We­
necji. Jen. Ignatiew miał odrzucić tę myśl, nie wi­
dząc praktycznego jej skutku. _ .

Najważniejsze jednak doniesienie otrzymuje Pol. 
Corr., telegrafują jej bowiem z Petersburga, że 
wczorajsza konfereneya w Konstantynopolu zupełnie 
>yła bez rezultatu. Jest rzeczą wątpliwą, dodaje te- 
egram, czy jen. Ignatiew zjawi się jeszcze na ze- 
rraniu konferencyi, jeśli takowa w ogóle ma się ze- 
jrać. Prawdopodobnie Ignatiew opuści Konstantyno­
pol we środę, a Nelidow pozostanie jako charge 
d’affaires. Równałoby się to zerwaniu konferencyi. 
:elegram jednak nie mówi, czy byłoby to także zer­
waniem solidarności mocarstw i zapowiedzią oddzie- 
enia się Rosyi, aby wystąpić na własną rękę.

Rumunia nie miała się zadowoluić wyjaśuieniami 
konstytucyi tureckiej, jakie jej przesłał Savfet pasza 
i obstawać ma przy ogłoszeniu swej zupełnej niepo­
dległości.
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Paryi 13 stycznia. Moniteur z powodu onegdaj- 
,zego posiedzenia konferencyi stwierdza, że porozu­
mienie między mocarstwami europejskiemi jest ró­
wnie ścisłe, jak przedtem,— i dodaje, że zachowanie 
się Turcyi mieści w sobie na pierwszy rzut oka za­
ród ciężkich zawikłań, jeżeli jest stanowcze. W obecnym 
stanie rzeczy, kiedy każdy obawia eię zawikłań, nikt 
nie zachęca Turcyi, aby je prowokowała, wszystkie 
po za tym faktem leżące obliczania są błędne, czy 
by chodziło o Anglią, czy o Austryą lub Niemcy.

Wersal 13go stycznia. W Izbie depntowanych 
z powodu odwołania jeneralnego prokuratora w Be- 
sanoon toczyła się zacięta dyskusya między republi­
kanami a bonapartystami. W końcu przyjęto 0®w,adl 
czenie ministra sprawiedliwości 395 głosami na oJ7 
głosujących. _ . ,

L o n d y n  13 stycznia. Według doniesienia ajen­
cji Reutera z Konstantynopola, zgromadzili się tam 
wczoraj pełnomocnicy mocarstw w ambasadzie ro­
syjskiej. Słychać, że Porta uzasadnia odrzucenie 
kilku punktów uehwały przedkoferencyi w ten spo­
sób : Ustępstwo co do powiększenia terytorym Czar­
nogóry i Serbii nie da się pogodzić z konstytucją. 
Odgraniczenie prowincyj słowiańskich jest nie do 
przyjęcia z powodu oporu ludności tureckiej i gre­
ckiej, oraz, aby dla zasady rządzenia niedopuszczeń 
podziału ras. Porta zgadza się na propozycyę rozlo­
kowania wojsk, nie chce jednak przyjąć zobowiązania 
utworzenia źandarmeryi. Milicja krajowa zagrażałaby 
powszechnemu bezpieczeństwu, z powodu ewentual­
nych zajść między Muzułmanami a chrześcianami. 
Porta nie chce nawet dopuścić dyskusji nad klau­
zulą mianowania gubernatorów za wpływem komisyi. 
Ograniczenie dochodów z prowincyj słowiańskich 
sprzeciwia się prawom zwierzchniczym Porty. Zapro­
wadzenie osobnego systemu sądowego w prowincjach 
słowiańskich sprzeciwia się konstytucyi.

Petershurg 13 stycznia. Golos mniema, że 
Porta pozwala sobie drwinek z konferencyi, cierpli­
wość Rosyi wyczerpała się; dalsze ustępstwa mogły­
by tylko 'spotęgować pychę Porty. Godność^ Rosyi 
wymaga, aby rokowań więcej nie przedłużać, lecz 
chwycić się energicznych środków, i odwołać Igna- 
tiewa. Im stanowczej wystąpi Rosya, tem rychlej po 
kój będzie zapewniony.

P e t e r s b u r g '  12 stycznia. Budżet na r. 1877 
wykazuje 570,778,000 rubli dochodów i 568,770,000 
rubli rozchodu. Dochody preliminowano przy cukrze 
o milion, a przy poczcie i telegrafach o dwa milio­
ny więcój, podczas gdy dochód z cła obliczono trzy 
miliony mniój. Wydatki zwyczajne podwyższono o 
3 '/a miliony.

Kursa. W i e d e ń  13 Stycznia, godz. 2 m. 3 
po poł. Renta papierowa 61'65 — Renta srebrna 
6810 — Losy z r. 1860 112-50 Akcye Banku 
Naród. 815.— Akcye kredytowe 140-30 — Londyn
126-20—' Srebro 115-65 — Napoleony 10-06 •------
jombardy 77- Losy z r. 1864 133'75 Akcye

kolei Karola Ludwika 2 0 4  75—Akcye kolei Lwowsko-
Czerniowieckiej 108* Akcye kolei węg. północ.
wschód. 86.50 — Akcye kolei węg. wschód. 41-75 
Anglo Bank 73-75 — Obligacye indemn. galicyj­
skie 83-75 — Losy premiowe węgierskie 13 25 — 
Akcye kolei Koszycko-Bogum. 84 25 — Akcye kolei
półn. zach. austr. 119" Listy zastaw, hipoteczn.
 •— — Obligi pierwszeństwa kolei państw. — *
Marki 62-05 — Ruble 155-50.

Usposobienie giełdy: —.

Kurs pieniędzy i papierów pufet
K o a fp re v a tf l  feaptasfeiej.

H ra k ń w , 13 Stycznia.
Kubel papier, rosyjski . .
Rubel srebrny obrączkowy 
Mark niemiecki . . . .
Dukat holenderski ważny .
Dukat, austryacki „
Napoleondor 
Fófimt)

(as 1 sztukę) 
u 1 „
» - »i
r 1 „
1! < ,j
„ 1
łl 1 .1
„ 1 „

nperysl „ . .
jflJ-markówka niom. ważna . 
srebro austryackio (za 1 złr.j 
Kupony austr. srebr. płatne . (za 100 )

L isty zastawne i obligi: 
j*  U°*yczkt krajowa galicyjska -J
Obligacye indemnizacyjne g’alie. . £

osty zast. Tow. kredyt, ziem. 
e j  J^ty zast. Tow. kredyt, ziem.Rl, 1.001. IOW.
c? “»ty hipoteczne 
&V r  & dbl^no gali

kredyt, 
banku liipot. 

wło

f  -s

J §
Ri, uruzne galic. zakł. włoś. 1 £ ®

> 1,8ty zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot,. 
6* i;.,18 36 lat, srebrem za 100 zł. w. a, 

l '**£• g- z. kr. z. w Krakowie, zwrot. 
6S 1st, banknotami za 100 zł.w.a.

g. z. kr. z. w Krakowie, zwr.
w.a.

płacę żędają

If
5«Sn“I
J3|
l a
I I
j l

7ft lo i 0' * "* ” !
7* ligtv 8t banknotami za 100 zł.

5 v i - z-kr-z- w Krakowie, zwr. 
Priori* V" 8t> banknotami za 100 zł. w. a.

lish? za^oku gal-d b. i p-w Krak. (za 100^) 
list® „ ?wne król. Pol. ser. I (za 100 r.) 

5* listy ̂ ^ e k r ó l .  Pol. ser. II —(za 100 r.)
4< ij-2  Z88tawne król. Polskiego (za 100 r. 

lBt;y hkwidac. król. Polskiego (za 100 r.;
. Akcye kolejowe i bankowe:

cye Karola Ludwika po złr. 200

Akcv°\. We b,wow’0 wpł. 200 zł.
Lwowsko-Czerniow. 200

200

i 537, 
l  70 
O 617, 
5 92 
5 92 
9 94

O -  
114 --  
113 —

88 50 
83 50 
76 — 
83 —
85 50 
90 —

92 ~

86 50

75 -  p.
95 50
96
89 —A  
78 75 2

202 -  

106 —

1 55 
1 76 
O 627, 
6 04 
6 04 

10 14

O — 
116 — 
114 50

85 50 
78 — 
84 50 
87 50 
93 —

Losy krajowe.
Losy miasta Krakowa 
Losy m. Stanisławowa

°ye banku gal, dla h. i przem. w Krak. 200złr.

89 -  

89 50

98 50
82 -  o.
97 77
98 —f  
91 2 5 .0  
80 75 £

206 -  
110 —

płacę

14 25
19 50

żądaję

15 50 
20 50

„ węgierst 
„ gahcyjsl 

bukowin

W ie d e ń  12go Stycznia. 
5̂ 4 zjedn. dług paóst. bank.

„ }l „ srebr. 
Oblig. ind. niż. Austr.

czeskie .
, erskio 
cyjskic 

ukowi ósk. 
siedmiogr. 

bfi węgierska pożyczka kol. 
(po 300 frank.) 120 złr.
Listy zastawne. 

Banku naród, listy . .
4 „ galioyjskie....................
5 1, „ .....................
6 ., galio. zakł. kred. włość. 

,akł. kr. z. w Krak. w 118 
20 
36

wogierskie listy

6„
7„
6 n
57, *r.

5 „ zakł. kredyt, austr 
5 „ zakładu kr. ziem. aust, 

spłacał, w 33 latach .
5 „ Domen, państ. 120 złr.
6 „ Banku gal. hipot. . .

Poiyczki loteryjne.
Losy pożycz, z roku 1839 .

„ .. 1854 .
„ u .  isso .

7, losów pożyczki austr.
państw, z r. 1860 . .

Losy pożyczki z r. 1864 .
prem. pożyczki wgg,

61 90 
67 95 

jlOO 75 
100 
73 60 
83 75 
82 -  
71 50

99 50

96 60 
76 50 
83 — 
91 60 
88 —

97 -  
86 75 
94

105 75

89 25 
141 
86 25

280 50 
106 75 
113

122
133 50 
73 -

62 05 
68 10 

101 25 
101 —  

74 25 
84 25 
83 — 
72 -

100 —

Losy Comorente . . . 
kredytowe . . . 
żeglugi parowej na 
Dunaju . . . .  
księcia Salm . .

„ Paliły . . 
„ Klary . . 

hr. St. Gonois . ,
miasta Budy . .
Windisehgraetz . 
hr. Wałdstein . .
hr. Kegleviob . .
Rudolfa . . . .  
tureckie 400-frank.

96 80 
77 -

92 20 
89 -  
98 
87 5C

80 -  
106 26

89 75 
142 
86 50

282 -  
108
113 50

122 5t 
134 — 
73 ŁO

Banku naród, austryac. 
Zakładu kredytowego 
Żeglugi parów, na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda 

„ rządowej fir. a. . . 
„ zaobod. c. Elżbiety . 
„ Południowej . . . 
„ Galicyjskiej . . . .  
„ Czerniowieckiej . . 
„ Albrechta . . . .  
„ weg. północ, -wschód. 
„ ks*. Rudolfa 200 zł. sr. 
„ AlfSldsko-Fiumańsk.
„ Koszycko-Bogumił. . 
„ Siedmiogrodzkiej 
„ Cisaóskioj . . . .  
„ wschodnio-węgierskię 
„ austryaek. półu.-zach. 
„ Franciszka Józefa . 

Banku anglo-austryackiego 
Zakładu kredytowego węg. 
Banku tranko-austryackiegi 

„ franko-węgierskiego

1 płacą | żądają
21 50 22 50

162 —162 75

95 — ,96 -
543 75 44 25
’32 50 33 -
3ó —|36 -
39 50 40 50
33 - — —
28 50 29 50
24 75 25 25
14 50 15 -
13 50 14 —
17 90 18 10

813 — 815 -
140 70 140 90
343 —345 -
1806 1812

247 50 248 50
137 75 138 25
77 - 77 50

203 76 204 25
107 50 108 ~
30 - 30 50
86 50 86 76

101 75 102 25
93 50 94 -
83 75 84 26
73 - 74 -

156 —158 -

119 50 119 75
124 50 125 -
73 80 74 20

112 25 112 50
o 9 - 9 50

------ [ --

;auku gahoyj. dla handlu 
i przem. w Krakowie 

„ krajowego galicyjsk.
we Lwowie . . . .

„ wiedeńskiego dla o- 
brotu płodów . . .

„ gafie, hipotecznego .
„ dla obrotu ogólnego.

Obligi pierwszeństwa,
(olei Dniestrzańskioj • •

„ Koszyeko-Bogumińsk. 
„ państwowej 500 fr.

Emisya z r. 1867 
„ południowej 500 fr.

Bony 1875-1876 6*
„ pół. c. Ferd. 100 złr.m.k, 

,, „ 100 złr. w.a.
” ” » w srebr. 5* 

„ połudn. półn. niem. 5•fi 
za 100 złr. w. a. ,
5sf w srebrze .

„ gal. Kar. Lud. 300 z.wa. 
w srebr. 5yl z* 100 złr. 
Emisya II....................

„ Lwowsko-Czerniow. po 
300 złr. (w sr. 5yt za 100) 
Emissya z r. 1867 
Siedmiogr. 200 złr.w. a. 

„ ks. Rudolfa 300 złr.w.a. 
w srebr. 5yi za 100 złr. 

Austr. Lloyd 100 złr. m. k 
Towarz. pragskie przem. zel. 

po 300 złr. . . .

Waluty.

Cesarskie korony . . •
„ dukat na wagę

P,80i żądają

78 - 79 -

Napoleondory _. . . . 
Suweryny angielskie . 
fmperyały rosyjskie
Srebro .........................
Srebro, kupony . . . 
Bank. pań. Niemiec, na 100 m. 
Rubel pap.......................

64 7b
154 50 
146 50 
114 25

65 -  
155 50 
147 -  
114 75

100 -  
96 —

105 - 105 50

86 50 
91 -

87 50 
92 -

99 50 
97 —

100 -  
97 50

77 -  
77 50
68 -

77 50
78 -
59 -

74 - 74 25

86 ~ 88 --

0
5 97

0 —
5 99

L w ó w  I I  styczni*.

Dukat holenderski . .
,, cesarski . . .

Półimperyał rosyjski . 
Rubel srebrny rosyjski 

„ papierowy . . .
Marki 1 0 0 ....................
Listy zast.. Tow. kr. gal. 5 

i u u «, .u 4m 
,, „ Banku hipotecz,

Obligi indemn. bez kupon, 
cye kolei galic. K. L. b. k 
, „ Lwow.-Czern.
, bauku hipot. gal.

W »r»saw i» 9 stycz.

Listy zastawne lej seryi 
, „ 2ej seryi

kupon .
„ „ nowe .

kupon .
„ likwidacyjne . .

kupon . 
Kolej warszawsko-wiedeń.

„ bydgoska 
Rosyj. pożyczka prem.1864 r

plącą
10 Ol6 
12 58

114 95

61 75 
1 54*5

10 02*
12 62

115 10

61 85
1 55

żądają

5 82 5 94
5 89 6 00

10 10 10 30
1 72 1 82
1 53’/, 1 55'/,

61 50 62 50
83 15 84 —
76 50 77 50
86 50 87 50
83 60 84 50

202 75 204 75
107 50 110 —
211 75 215 -

mb.| kop. mb.|kop.
97 10 97 40
97 10 97 40

018*, ---------------

90 50 —  —  ■

023”/,, ---------------

79 30 79^80
042% -----  —

197 —
1188 -

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
A n to n i K ło b u k o u sk i.

£ » § d £ ą i i  m  M U l t k - m
jpgF* p r s y n y t la  t o d ja » d «  po«ł*|-

g ó w  a a  k o l e i  B a lU y ja fa le j  o f c l l t io n r  w e d l i g  
nCRBra p e u t e n u k le g o  ( r ó ż n ic a  o d  k r a k o w .  
s k le g o  o  4  m ln a ty ) ;  i s ł  a a  k o l e i  ••  i ’c r o y -  
n a n d a  w e d ł a *  i e * a n  p r a g ib ie g o ,  o  
a a t  p ó ź n ie j  o d  l i r a k o w ik lc g o .

ODCHODZĄ ?. KRAKOWA r
S f r a t  ****«»#; ; •»«*'»*>
»<*«*> edjasds . . . 10.» *m nlsn. i0.« sńm  
L at*  pwjjMds . . • wiww.5.so ras® luj* m *

W8®S8«sfefiŁ §dj»d: 1SU wpoi.
W ith w it  przyj »*d: ISł,47 po pok

w# włcrsk. czw&iUk i sobeR*
WUMtsha oditzd: 5 gc&  1 afo. 19 Fi p-RcdaL.
ffispcfeMMs prsjjssa: » * * * P0*8®8*

*roisw odjsads 6j * r»tte 7.*s r. 9 .«  r. 5 6.so w. 3. p.
WwdsA pzyjjasd: 4.ss p.p. 7.io w. 8.*sr.1 12.tsp. 5.jov,

Sfrs**. a każdym pcclągiam IdąayiJ do Wiednia,
piej jecb*ó ołolK-wjm r*so o g - wOżwij-

s no i-godfiunys) ptzsauuura d w a } , . . . .  .
poiui«eze ?m przyjcidż* się do WrooUw* po U)  i **ŁT*«nnj» 
S 3 A0 Jsj wiscz0r.nl, o której dopiero p o .p i« « y  do Berfi- 
n* odchodzi. J*4ąo do Wrocław:* o g. S m. -  po połr.dcm 
rseba w Gliwicach lab M pif wicscb sam>ww*c, bo dopien 
ano idzie * M/Uo-aic pociąg Po»p. do WrcołswisiBefbe* 

fC.i W » m » w r i  1 r*ao o g. 8 m. — idzie do Gracie; 
I II i 111 kJ«*. z Greuioy uo Warerawy tylko I i Jl 
Ka«». Jadąc wiedańikim oeobowTm pociągiem o g. 3 ro .— 
po południu, jsdzie rij do Trzebiai (1., 11. i lii. H.), * Lrzebm

ichodzi t  Kr*kowa
»*ź id*i* roźp. poc-ąg wprost do Wprffawy,' »le tylkoj i 1I>L 
Trzeci pociąg (nocny) do Warszawy odcl 
de Granicy o godz. 6 m. 50 wieczór.

PRZYCHODZĄ DO KRAKOWA 1 
%m osobowy! muisrnmf
I m  l a  ed iod : 3 r ^ o  wisos. i.*o wiec*
SV.jidw przyjazd: 9.is pop. 6.15 rano 7s« rano
X W U U nia  odjazd; *•* Pp

ffroiiw przyjMd: «.*epopoł.
■HIHl»pak«Ksłe« do WMethi w. wtorek, irodę i zokot* 
ffispolomiet odjazd: o godz. 3 min. 9 po południu. 
W u ia ik a  przyjazd; o gods, i  min. 4 po południn.
X W ł « d » l a i  oioboury: po.*pwi*»y •' aiMsamy: °*obot**_ 
Witdsń odiazd: 8. rano 10.45 rano 5 wiec*. 8.so wiec
SrMss przyjazd: 9.81 wioci. 8.so wioc. 10.58 p- P- 9-« ^



4 CZAS z Niedzieli 14 Styczni* 1877.

i t (202-2-2)

Za dusze ś. p.
JULII z OSTROWSKICH

jako w rocznicę jej śmierci
odbędzie się

w poniedziałek d. 15 stycznia b. r.
W KOŚCIELE 0 0 . KAPUCYNÓW 

N a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e
o godz. 11 zrana,

na które rodzina Krewnych, Znajomych 
i pobożną Publiczność zaprasza.

Obwieszczenie.
L. 1321. (201-2-3;

Odnośnie do tutejszego obwieszczenia z 
dnia 1 styoznia b. r. L. 39 ogłasza się ni 
niej gzem, że komisya licencyonowania ogie­
rów prywatnych odbędzie swe czynności 
w Horodence na dniu 16 stycznia b. r. 
w Krośnie na dniu 18ym stycznia b. r. 
i w Tarnowie na dniu 18 stycznia b. r. 
W Tarnowie jednak o godzinie 9ej zrana

Z o. k. Namlestnlotwa.
Lwów dnia 9 stycznia 1877 r.

Haus- u. Familien-Schiller.
X c u e  l l l u f t t r l r t e  O e t a v - A u s g t b e

von

Schiller’s
s a m m t l i c h e n  W erken.
M it Biografie, Ęinleitungen u. Anmerkungen 

von
Robert Boxberger.

8 starkę B&nde in 50 Lirfarungen a 50 Pfge.
G r o t e ' u h e  A u a g o b e .

Diese neue Schiller - Ausgabe ist das Resultat 
jahrelanger Vorarbeiten; sie ist bestrebt, in litera- 
riscber und illustrativer Beziehung ais ein Ausflus 
der Leistongen der Neuzeit dazustehen und weit- 
gehende Anspriiche zu befriedigen. (241-1-3)

Zu baben bei: J. M. Himmelblau Buch- u. Mu- 
sikalienhandlung, K r a k a u ,  Florianergasse 346.

Polecenie.
Przed kilkoma tygodniami otrzyma 

łem od E. K riokl Sc S c h w elg er  z W ie­
d n ia , Kohlmarkt Nr. 2 „zur weissen 
Taabe“ , bardzo piękne OFUaty i nie 
drogie. Przeto polecam zarządcom ko­
ściołów tę fabrykę ornatów.

R z e s z ó w .  (2 4 3  1 12)
X.. Jan K ru s z k a ^  proboszcz.

W ieś C hełm iec
granicząca z Nowym Sączem, jest od Igo 
lipea b. r. na Jat sześć do wydzier­
żawienia. Do tej samej wsi poszukuje 
się bezżennego ekonoma. Bliższej wia­
domości udziela się na miejscu lub listo­
wnie pod adresem: Teodor W ittig , poczta 
N o w y  S ą c z .  (242-1-5)

o Bogu zawdzięczam mój ratunek dzi-

|lżącemu balsamowi Bil-
fingera*) ®̂ awna trapi°nap ■ŁlU g d  Ol y . bardzo silnym reu- 

■  matyzmem stawów okropnemi bólami, 
używałam wszelkich środków daremnie; gdy 
już sama zwątpiłam o wyzdrowieniu, wyczy­
tałam o dobrych skutkach balsamu Bil­
li ngern i myślałam także, że to jest szar- 
latanerya. Wzrastające jednak ciągle bóle 
popchęly mnie i do tej próby; pierwsza fla­
szka przyniosła mi ulgę « cierpie­
niach, a któż opisze moją niewypo­
wiedzianą radość, gdy w przeciągu 
tygodnia zapełnię wyzdrowiałam. 
Niniejszem więc czuję się spowodowaną wy 
razić publicznie moje serdeczne podzlę- 
kowanie Or. p. K. Hilflngerowi 
w Berlinie, Grossbeeren-Strasse 31.

Erfurt, 13 lutego 1876 r.
Wdowa VI ary a Hufeld, 

(149-1-2) Glockengasse 7.

*) Do nabycia w aptece Or. li'loryana 
Rawiczewsklego w Krakowie.

Zdrowie
i  d ł u g i e  

tyc ie
m o ż n a  t y l k o  w  t e n  a p o a ó b  o s i ą ­
g n ą ć ,  jeżeli się w zimie nogi ciepło i sucho trzy­
m a, a to jest możebnem tylko przez nowowynale■ 
zionę i również poprawne amerykańskie patentowa­
ne trzewiki skórzane z podeszwami drewnianemi. 
Te patentowe trzewiki są bardzo gastownie wedle 
ostatniej mody dla pań i mężczyzn z angielskiej 
skórki cielęcej zrobione, nieprzemakalne i utrzymują 
nogę zawsze ciepło i sucho, dlatego są dla każdego 
niezbędne, bajecznie tanie i nie do zniszczenia. —- 
Cena za parę każdej wielkości złr. 2-30, wyszyte 
czerwoną flanelą o 50 c. więcej. Skórnikom, odprze­
dającym, szewcom rabat. Sprowadzić można za za­
liczką od S f l e d e r l a t e  d e r  s m e r l k a n l -  
s e l i e n  P a t e n t - S e l i u h e  (117-2 6)

WIEN, P r a t e r s t r a s s e  N r. 4 3 .

C h iń s k ie  s r e b r o
(alfenit) najlepszy wiedeński wyrób, odzna­
czający się pięknością i wielką trwałością, 
tak , ze od prawdziwego srebra nie 
da się edróżnić; 6 pięknych łyżek stołowych 
tylko 8 złr., 6 noży lub widelców stoło­
wych złr. 3‘SO, 6 łyżeczek do kawy lub 
herbaty złr. 1*80, chochelka 80 c., cho­
chla złr. 3*50. Szczególnie uwagi godne: 
1 gustownie urządzone puzderko z 6 nożami, 
6 widelcami, 6 łyżkami i 6 łyżeczkami, wszy­
stko razem tylko złr. 10. 1 sztuka mydła 
do czyszczenia srebra 32> c. Jedynie i wyłą­
cznie do nabycia za zaliczką lub poprzedniem 
nadesłaniem pieniędzy do E i p o r t h a u s  
Bettelheim w Wiedniu, VInrgare- 
thenatraase IO (Schwenks Nachfolger). 
Obszerne cenniki darmo. (102-7-12)

CHOROBY GARDŁA, GŁOSU I GĘBY
d U H  V K U K I  zalecane w iłabościach g a r d ł a ,  c h r y p c e ,  s a n a l H ł n  g a r d ł a ,  i w n e d o w a M a l n  w  n i t a c h ,  s u c f e n ą e c m u  a d d c c b o w ! ,

I r r y t a c y i  w  g a r d ł a  1 g ę b i a  p r z e z  p a l e n i a  t y t o n i a ,  z a p o b i e g a j ą  d z i a ł a n i u  n a r b u r y u s u a .  Lekarze zalecają je iiczegól- 
I l A ł l i a n a  na niśi k o a sa o d w lą jo w s , r n o w i o m ,  p r o f e s o r o m  i ś p i e w a k o m ,  albowiem utrzymują eiłę organu głosu i zapobiegają strudzeniu gardła.— 
M J C I .I I  j l . H H ,  68-11-) W Paryżu  w aptece p. 19** toss w , Faubourg at. Denis, 90, — i u wszystkich znaczniejszych aptekarzy, którzy utrzymują środki lekarskie zagraniczne.

ANTONI SUSKI
w  Krakowie przy ulicy Grodzkiej pod L. 486-7,

ma zaszczyt polecić Szanownćj Publiczności swój znaczny transport świeżćj 
i w y b o ro w e j  h e r b a t y  prawdziwój c h iń s k ie j ,  k a r a w a n o ­
w e j i familijnój, którą z piwodu zakupna znacznej partyi, po n a d z w y ­
c z a jn ie  n is k ic h  c e n a c h  J e s t  W s ta n ie  sprzedawać; niemniej 
znaczny bardzo wybór w in a  w ęgierskiego, au stry & c& ieg o , 
f r a n c u s k ie g o ,  h i s z p a ń s k ie g o ,  r e ń s k ie g o  i  s z a m p a ń ­
s k ie g o  i t d , w jak n a j ró ż n ie js z y c h  i n a j le p s z y c h  gatunkach 
na b e c z k i ,  g a r n c e  i b u te lk i  po cenach bardzo p rz y s tę p n y c h , 
również ru m y  i a r a k i .  Próbki na żądanie rozsyła, zaś zamówienia na­
tychmiast uskutecznia, za przesłaniem gotówki lub też za zaliczką pocztową.

(21-1-3)

#  ’

Job. Springer’s Erben
F abrykanci strzelb  i c. k. nadw orni d ostaw cy

w Wiedniu, Stock, im Eisen-Platz Nr. 5 
p o leca ją  strzelb y  m yśliw sk ie  i do strzelan ia  

do tarczy , tu d zież  rew o lw ery  itp.
(174-1-)

3 3 9 5
Nowość. Nader zajmnjące

są moje nowo inportowane

albumy czarodziejskie
z 3,375 różuemi kolorowanemi fotografiami, w których każdy swój portret w poważnej i 
skarykaturowanej fizjonomii wynajdzie. H siy.cy  musza, się śmiać, którzy to album prze­
glądną. Przez 34 godzin bez przerwy może każdy siebie samego lub in­

nych 50 osób ubawić.
Jedno album nader gustowne kolorowane, 1 zlr. 50 cnt.

Wowością są moje impzrtowane chińs. paczki czarodziejNkie zwane latającym wężem, 
nie było Jeszcze większego żartu, 1 paczka, gustownie zebrana 1 złr. 

Nowsściu są moje 8 zestawienia, piękne kobiety, z dodanem objaśnieniem. Wszy­
stkie 3 sztuki 1 złr. 50 c.

Nowością są moje karty czarodziejskie przeźroczyste, 1 zbiór 2 zlr.
Nowością są moje portmonetki czarodziejskie, nader zabawny żart, wkła­

da się pieniędz a kto wyjmie bez rozcinania portmonetki otrzyma dukata. 1 sztuka z 
opisem 1 złr. 50 centów.

Nowością są 4 różne gry czarodziejskie, z opisem wszystkie 4 sztuki 1 złr. 
Nowością jest rzecz niewypowiedziana, doskonały żart między przyjaciółmi. 1 

sztuka 1 zlr.
17 przedmiotów razem tylko 8 złr.

Dostać można za nade daniem wymienionych om lub za zaliczką przez Import -CSe- 
schłift, H ien , 3 Oezirk, IVeintraubenpasse Nr. 13. (173-’ -6)

 jB m a

Wojna
która wstrzymała znaczne przesyłki na Wschód, 

spowodowała

FABRYKĘ BIELIZNY na WYPRAWY ŚLUBSE
A . S t r a u s s a ,  Wlen, Rothenthurmstr. 21

do pozbycia wszystkich wstrzymanych, większych i mniejszych wysyłek bielizny męskiej, dam- 
skićj i dziecinne], jakoteż płótna, chustek, bielizny stołowej i t. p., aby skład swój spiesznie 

zmniejszyć, a to po następujących prawdziwie niskich cenach:
Z am ia st  d w ó ch  ty lk o  z lo ty  r e ń sk i!

1 para kaleszonów męskich dawniej złr. 1’50, tylko cnt. 75
12 cimstek batystowych ang. z kolor, szlakiem, obrąbionych dawniej złr. 2, tylko złr. I ’—
1 koszula męska szyrtyngowa z gładkim albo zakładkowym gorsem dawuićj zir. 2, tylko złr. 1’—
1 koszula perkalowa, kolorowa, najnowszego kroju 
1 kaftanik trykotowy albo takież kadeszony, białe lub kolorowe 
6 chustek batystowych, eleganckich, z kolor, szlakiem, obrąbionych dawniej

dawniej złr. 2, tylko złr. I'- 
dawniej złr. 2, tylko złr. ! ’■

6 kołnierzyków potrójnych najnowszego krojn dawBiej zlr. 2, tylko złr. 1'—
1 koszula damska dziergana, z najlepszego szyrtyngu dawuićj złr. 2, tylko złr. i —
1 majtki damskie eleganckie z ozdobnym rąbkiem dawniej złr. 2, tylko zlr. 1 —
1 kaftanik nocny, piękny, szyrtyngowy, z rąbkiem, w najlep. gatunku dawniej złr. 2, tylko złr. 1*—
6 chustek piękn. płóciennych, z poręczeniem za prawdziwe płótno 
1 para kaleszonów męskich, płóciennych
1 koszula piękn. kretonowa, koior., z poręczeniem za prawdz. farb. 
1 koszula męska biała z potrójnym gładkim gorsem 
1 koszula damska w najlepszym gatunku, bardzo strojna 
1 majtki damskie pięknie dziergane, elegancko zrobiono 
1 spudnica szyrtyngowa najlepszego kroju

dawniej złr. 
dawnićj złr. 
dawnićj złr. 
dawuićj złr. 
dawnićj złr. 
dawniej złr. 
dawnićj złr.

2, tylko złr. 1’ —
2, tylko złr. I ’­
ll, tyiko złr. i ’50
3, tylko złr. 1’50 
3, tylko złr. 1’50 
3, tylko złr. 1’50 
3, tylko złr. 1’50

1 kaleszony męskie z prawdziwego płótna rumburskiego dawnićj złr. 3, tyiko złr. 1’50
1 koszula z ang. eifordu, najnowszego kroju, z poręcz, prawdziwości dawniej złr. 4, tylko złr. 2 —
1 koszula męska z prawdz. płótna rumburg., z gorsem gęsto zakład, dawniej złr. 4, tyiko złr. 2’—
1 koszula balowa, pięknie haftowana ręcznej roboty, najnow. kroju dawniej złr. 4, tylko złr. 2‘—
6 par pięknych angielskich mankietów, najnowszego kroju dawnićj złr. 4, tylko złr. 2’—
1 koszula damska haftowana, bardzo strojna dawnićj złr. 4, tylko złr. 2’—
1 gorset elegancki, francuski, haftowany dawnićj złr. 4, tylko złr. 2’—
1 spódnica pięknie ubierana dawnićj złr. 4, tylko złr. 2’—
i majtki damskie z najlepszego barchanu prążkowego, gładkie i strojne złr. 1, 125, i ’50
1 kaftanik z najlepszego barchanu prążkowego, gładki i strojny złr. 1 50, 2, 2’5Ó
I  gorset z najlepszego barchanu prążkowego, gładki i strojny, najlepszy złr. i ’25, 1*50, 2
1 koszula męska, prawdziwie rnmburska, gładka albo z zakładkami złr. 2 50, 3, 3 50, 4
1 koszula męska, prawdziwie rnmburska, fantaisie haftowana, najlepsza złr. 3’5Ó, 4, 4’5Ó, 5
1 koszula damska, prawdziwie płócienna, gładka i fantaisie, najiepsza złr. 1-50, 2, 2’50, 8
1 koszula damska, płócienna, haftowana, najiepsza złr. 2’50, 3, 3'5Ó, 4
1 sztuka, 30 łokci barchanu prążkowego, najlepszego złr. 7’50, 8, 9, iÓ, 11
6 prześcieradeł %  szerokości bez szwu złr. 9, 10
6 prześcieradeł ®/4 szerokości, bez szwu, czysto płócienne, najlepsze złr. 13 50, i 4 50, 18-50 
i bielizna stołowa na 6 osób, drylowa i adamaszkowa złr. 3, 3’50, 4, 4 50, 5’50
1 bielizna stołowa na 12 osób, drylowa i adamaszkowa złr. 8’5Ó, 10, i i ,  12, 14
1 sztuka 30 łokci szerokości płótna domowego złr. 5’50, 8 50, 7 50, 8
1 sztuka 46 łokci %  szerokości płótna kreazowego złr. 16, 17, 18, 18’50
1 sztuka 50 łokci %  szerokości płótna irlandzkiego i holender, złr. 18, 19, 20, 22, 24, 27, 30 
1 sztuka 54 łokci \  szerokości rumburskiego płótna złr. 24, 27, 30, 33, 36, 40 aż do 60 
12 ręczników drylowych i adamaszkowych złr. 3, 3 5Ó. 4, 5, 6, 7, 8
U f i H & ł  1 B i e l i z n o  s t o ł o w a  n a  U o s ó b ,  a d a m a s z k o w a ,  a l b o  3 1  H ztnU  
A i f t U t t w i  e h n s t e h  d o  n o s a ,  kupującym za 50 złr.

Listowne zamówienia za nadesłaniem gotówki, albo za 
zaliczką pocztową, sumiennie i punktualnie będą wyko­
nane. — Cenniki i kosztorysy wypraw ślubnych rozsyłają 

się darmo.
Zamówienia za gotówkę albo za zaliczkę

do fabryki bielizny i  ivypraw ślubnych
A. S tra u s s ,

Vlen, I. Rothentbnrmstrasse Nr. 21.

(9 9 -12 -15)

O d d a w n a  u z n a n y  ś r o d e k  d la

cierpiących na gościec,
cierpiących na reumatyzm 1 nerwy

i dla takich osób, które cierpią na nerwowe i reumatyczne, tudzież połowiczne bóle twarzy, m i­
grenę, rwanie w uszach, reumatyczne bóle zębów, cierpienia krzyżów i stawów, szarpanie w sta­
wach, bóle w biodrach (ischias), reumatyczne dolegliwości sercowe, kurcze żołądka i dolnych 
części ciała, ogólne osłabienie ciała, drżenie, osłabienie mięśni, cierpienia w zabliźnionych ra­
nach, porażenia i t. d . , jest wyrabiany przez aptekarza J . Herbabnego w IViedniu 

z leczniczych ziół bawarskich gór alpejskich wyciąg roślinny.

ouaip& ii ugi cn<;ir. i i idfi z c r i - t .  Ał i dUJ

Neuroxylin?
„Neuroiylina* służy do wcierania i wywiera {swój skutek uśmierzający nad­

zwyczajnie ból) natychmiast po użyciu, nawet w bardzo zastarzałych wypadkach 
przynosi wkrótce ulgę. Poświadcza to wiele świadectw słynnych profesorów i lekarzy 
w kraju i zagranicą, tudzież ciągle mnożąca się liczba podziękowań tych osób, które temu środ­
kowi swe wyleczenie zawdzięczają.

Wielmożny Pan Juliusz Herbabny, aptekarz w lVicdnin.
Chwytam dziś tylko za pióro, aby wyrazić Panu najgorętsze i najszczersze podziękowanie 

za nadesłaną 13 marca neuroxylinę, gdyż przez ten środek moja starsza córka, która 
już od 2 la t straszne reumatyczne bóle twarzy i głowy cierpiała, prawie zu­
pełnie od nich uwolnioną została. (113-3-4)

Suczawa na Bukowinie, 10 kwietnia 1875 r. Z wysokim szacunkiem wdzięczna
Eleonora Bagińska, wdowa po poborcy cłowym.

Cena 1 flakonu (zielono opak.) 1 złr., silniejszy gatunek (różowo opak.) 1 złr. 20 cout., 
pocztą o 20 cent. za opakowanie więcej.

Gentr. rozsyłkowy skład dla prow inc. w Wiedniu apteka „zur Barmherzlgkelt"
«7* H ć f b d h n j  ,  Neubau, Kaiserstrasse 90, Ecke der Neustiftgasse.

Główny skład dla Galicy!: we Lwowie
Zygmunt Rucker apteka pod srebr. orłem.

Ogłoszenia.
39. (23-2-3)

W myśl rozporządzenia wys. c. k. Mini­
sterstwa rolnictwa z dnia 15 maja 1874 r. 
1. 57 d. u. k. ustanawia się w porozumienin 
z komisyą krajową chowu koni następujące 
miejscowości i termina do przeprowadzenia 
czynności licencyonowania ogierów a mia­
nowicie :
w Samborze na 15 stycz. 1877 r po południu 
w Turce na 17 stycz. 1877 r. z rana
w Rudkach „ 19 „ „ „
w Kałuszu „ 15 „
w Zaleszczykach „ 17 „ „ „
w Czarnokońcach „ 20 „ „ „
w Białobóżnicy „ 21 „
w Ossowcach „ 23 „ „ „
w Stanisławowie „ 25 „ „ „
w Rohatynie „ 26 „ „ „
w Olejowie „ 22 „
w Złoczowie „ 23 „ „ po polud.
w Kamionce „ 25 „ „ z  rana
w Mościskach „ 27 „ „ „
w Sanoku „ 15 ,, ,, ,,
w Brzozowie „ 17 „ „ „
w Jaśle „ 19 „ „ „
w Rzeszowie „ 15 „ „ „
w Dąbrowie „ 17 „ „ „
w Nowym-Sączu „ 19 „ « „
w Witowicach doln. 20 „ „ „
w Bochni „ 22 „ „ „
w Krakowie „ 23 „ „ „
w Krzyszkowie „ 25 „ „ „
w Wadowicach „ 27 „ „ „

Termina czynności powyższej komisyi w Ho­
rodence, Krośnie i Tarnowie za kilka dni bę­
dą ogłoszone.

Chodowcy którzyby sobie życzyli otrzymać 
licencye dla swych ogierów a dla jakichkol- 
wiekbądź powodów zgłosić je zaniedbali, bę­
dą mogli bez poprzedniego zgłoszenia się 
przedstawić swe ogiery k- misyom licencyj­
nym w powyższych miejscowościach i termi­
nach a komisye udzielą licencyi jeżeli uzna­
ją  ogiery za odpowiednie.

Z o. k. Namlestnlotwa.
We Lwowie 1 stycznia 1876 r.

Ha fi a.
W składzie nafty i lamp przy ul. S ł a w ­

k o w s k i e j ,  naprzeciw kościoła S. Marka, 
sprzedaję naftę salonową w najlepszym ga- 

gunku i ełay litr 3 6  cent. 
pełne pół litra 18 cent.

(3095-11-) Jasi Wlanej«l©r.

T o w a r y  i n m © W 9
w e K o I M e g ©  f f w ń z a j u

rosajła za zaliczką (171-136 )
IM.  SateeSźler, faferyfe?, gamy wWiefeis 

Nsafesn, j8t!ftp??s® W?. I??.

Woda do zębów
D r a  J a c k s o n

W  P A H Y Ż U .
Oddawna uznana i oceniona za najskuteczniej­

szą dla leczenia i zachowania zębów od próchnienia. 
Otrzymuje bardzo przyjemną woń w ustach, zagaja 
zranienia dziąseł delikatnych i skłonnych do krwa­
wienia, uśmierza w jednej chwili najgwałtowniej­
szy ból zębów.

Dostać można w K r a k o w i e  w aptekach PP.
i Redyka, — we Lwowie w aptece 

r .  Mikolascha, — w Warszawie w składzie mater. 
aptecz. P. Mrozowskiego,— w Czerniowcach w apte­
ce P. Golichowskiego. (76 6-24)

■  ■ ■  ■  nabrzmiałość,wrzody, 
jB  JB  mm H  rany , z .p iu  ip krwi, 

B K  R  H I  N B  wyleczą r a d y k a l n i e  illlllAl I H ' k . i . ' k -
■ m i l W  G O  » E  S.O.JA
najlepszy środek krew czyszczący v? chro­
nicznych chorobach.

WINO, LIK IER, WYCIĄG PŁYNNY, 
PŁYN i PROSZEK dla użytku na zewnątrz. 

Butelka 5 i 10 franków.
Dla uniknieoia fałszeratw, należy wyma­

gać na keżdej kapsli butelki pod: i3 Paul 
Bon  ze stemplem C. L . i nazwiskiem fa­
brykanta kapsli Betts.

W P a r y ż u ,  apteka angielska P. Faul 
Ban’s, ulica Meyerbeer 4.

W K r a k o w i e  w aptekach PP. Trau- 
czyńskiego i Redyka. (72-10 13)

CHLORAL w PEREŁKACH LIMOUSIN
w Faryżu ruc Blanche 9.

HYDRATE Ae CHLORAL en  CAPSULES.
Dogodny i łatwy środek do uśpieniu, nawet wtenczas, kiedy opium nie skutkuje. Dziecior 

można go przepisywać bez niebezpieczeństwa. Cierpienia i rozdrażnienia nerwowe uspakaja i koi, i ni? 
przeszkadza bynajmniej dobremu trawieniu.

W tym kształcie nie sprawia ściskania gardła i nie posiada odrażającego smaku. Każda pe­
rełka zawiera 25 centigramow chloralu.

S i r o p  C h l o r a l u  (1 gramme hydrate de Chloral w łyżce; butelka zawiera 250 gramów)
Dostać można w K r a k o w i e  w aptekach pp. J . Trauczyńskiego i W. Redyka, - we Lwowie 

w aptece p. Mikolascha, — w Wiedniu w aptece p. Neusteina, — w Warszawie w składzie materya- 
łów aptecznych P. Mrozowskiego. (70-11-22

U r  z $ t l  w* a i i i  y
towarzystwa loteryjne

ces. król.

1839 r. anstr. losów państwowych
z poręczonemi 3 0  w ygranem i, w połączeniu z 20 sztukami losów 
węgierskich lub 20 losami gminy m. Wiednia, w miesięcznych spła­
tach po złr. 12. — Program i  dostateczne objaśnienie na każde 

listowne zapytanie opłatnie- i darmo.
Hohładny kalendarz wylosowali na rok 1831 przesyła się 

na żądanie każdemu darmo t opłatnłe. (116-16-)
W yltra) & Do , 

w Wiedniu, Karntnerstrasse Nr. 16 (elsernes Haas)

Ma Karnawał.
Podpisany krawiec damski, znany Szanownym Da­

mom od lat kilkunastu ze swego wyrobu i dobrego 
kroju wszelkich robót damskich, donosi że su­
knie balowe oraz wszelkie inne ubrania szybko i 
po umiarkowanych cenach wykonywać podejmuje się.

Przyjm nje do nauki kroju. *91

(19-2-3) Adam Ficzok,
nlica Cśrodzka Nr. KO I. piętro.

A a n f l i a  niemłoda, uzdolniona do wszelkich ro- 
V  SU W bót domowych poszukuje odpowie­
dniej posady jako zarządczym domu, do wycho­
wania dzieci lub.t. p. — Bliższa wiadomość w Rynko 
głównym 1. 48 w 2 p.-dworcu na 1 piętrze. (145-3-3)

lliini murowany
przy głównej ulicy w mieście W i e l i c z c e  poło­
żony — składający się ze sklepu, 5 pokoi, kuchni, 
dwóch składów, przytem zajazd i ogród, z wolnej 
ręki d o  s p r z e d a n i a .  — Wiadomości udzieli 
Wny Fr. Klein w W i e l i c z c e ,  albo poste restante 
K r a k ó w  pod lit. Z. D. (158-2-3)

Place budowlane
na Dąjwcrze i łące S. Sebastyana, są 
do sprzedania za ceny bardzo umiar­
kowane. Upoważnionym do zawierania 
kontraktów jest p. adwokat Dr. F e r ­
d y n a n d  W i l k o s z .  (315 2 -5 -3 0 )

Leśniczy
uzdolniony, kawaler, zaopatrzony w chlu­
bne świadectwa, zarządzający dotychczas 
większemi lasam i, poszukuje posady od 
Kwietnia. — Wiadomość w K r a k o w i e  
pod L. K. Z. przy ulicy Długiej pod L. 17. 

(125-3-3)

W Hojniku
tu3 pr^y stacyi kolei Gromnik Je s t 
k i l k i  s z tu k  b u h a jk ó w  i J a ­
łó w e k  od 6 do 12 miesięcy mają­
cych, również p a r ę  k r ó w  młodych 
cielnych, wszystkie sztuki %  i 4/ 4 krwi 
Shorthory, pięknśj bodowy, po umiar­
kowanej cenie d o  s p r z e d a n i a *

(22-2-4)

Melanogene najlepszy 
wypróbo­

wany środek do farbowania włosów 
w różnych kolorach. P u d e r  Itift- 
ły ,  ró żo w y  i  F a r ls c r  Bh»- 
m en p u lv er  przylegają dobrze do 
ciała i nada;ą skórze naturalną bia­
łość. C h r l z a  m y ń lo  ze wszyst­
kich najdelikatniejsze, a niezbędne d!a 
utrzymania delikatnej powłoki ciała. 
C o I< » rig e is4 s  S S f g a u i l  włosów 
nio farbuje, lecz svsem po^clrem  dzia­
ła n ie m  przywraca dawny kolor. E f l l l  
i l e  C o l o g n e  M o r a w a  wzma­
cnia włosy i skórę, a nadto u;uwa 
cierpienia głowy. O cet to a le to ­
w y  fr a n c u s k ą  f a s t y  do  
zęb a w  i  £*erl'u m y fr a n ­
c u sk ie . (13 2-6)

T ra n  ryb i w. ISergen w naj­
lepszym gatunku.

Do nabycia w K r a k o w ie  w 
aptece W. REDYKA pod Barankiem.

Dr* C H 4 B L E , ulic* Vivienne, 36, w F*ryśu.
Syrop ten lecty lt r o a iy *  
l i f t z t a j e ,  w j r j s u ł j  *y« 
m i s t y c z n e ,  e z y i e l  
I t r e w .  (64-2)

POMADA przeciw K a z s j o m  i w y r z u t o m
KIPIELE MINERALNE przeciw a U b o ś e lo * *  

n a i f c ć r n y m .
ęYROP Z CYTRYNIANU 
ZELAZA leczy gon on -e*  
J e ,  u t r a t y  n a i i e n l *  
i u p l s w y  b ln t e .

S A I V G

PLUS DE
CO PA H U

Dołączony jest prospekt w polskim języku.
W Krakowie w aptece p. J. Tranczyńskiego i * 

aptece p. W. Redyka — wiCzerniowcach w sptec« 
p. Golichowskiego.
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B e z  b ó l u
S bez watrzy Iwonl*,

bez lekarstw przeszkadzających t r a w i e n i u ,  
tudzież bez c h o r ó b  n a s t ę p n y c h  i przer­
wania z a t r u d n i e n i a  wyleczą według zu ­
p e ł n i e  n o wć j  m e t o d y ,  doświadczonej w 

niezliczonych wypadkach
npł&wy rury moczowej,

tak ś w i e ż o  powstałe jakoteż bardzo za­
s t a r z a ł o ,  n a t u r a l n i e ,  g r u n t o w n i e  i 

s z y b k o

członek lekarskiego wydziału,
w Wiednia, Stadt, Sellergasso 11.

Wyleczą także wyrzuty skórne, zwężenia, 
u p ł a w y  u ko b i e t ,  bladaczkę, niepłodność, 
up  ł a wy ,  SOF* m ę s tb .! * ,
b ez  w y r z y u a n i *  i bez wypalani* k i t ę  
1 wrzody wszelkiego rodzaju. 
Listownie takież same ordynowanie. Najści­
ślejszą d y s k r e c j ę  zapewnia, a l e k a r ­
s t w #  na żądanie n a t y c h m i a s t  przesyła. 

___________  (172-13 100;

Do dzisiejszego Nru doł4' 
cza się dla prenumeratorów

miejscowych: Prospekt na pismo p.
„Przegląd sądowy i administracyjny.

Odpowiedzialny raadaa Irakami Józef  Łakociński .
" Tr'ffiiLrAyirfia li'qi


